
I r .  I W . Lwowie, — Wtorek dnia 6, Sierpnia 1889.
Wychodzi codzienni, o godzinie 6. popołudniu, 

z wyjątkiem niedzieli dni świąteoznych- 
P rz e d p ła ta  w y  co  .i :

we Lwowie z odniesieniem do domu: 
miesięcznie słr. 1*50 kwartalnie złr. 4*50 

Na prowincji I w całej monarchii Austro-WeglerskleJ:
m ie s ię c z n ie ............................................ złr. 2*—
k w arta ln ie .....................................................  6"—
i , ł r o e s n i e ............................................. .......  12"—

Za gran ica kw arta ln ie  z łr .  7*50. 
Przedpłatę przyjm iem y tylko na cały miesiąc, 

tj. od 1. do ostatniego to miesiącu.
Za zm ianę ad resu  dop łaca  się 20 cn t. 

K craer p o jed y n czy  koaztn je  10 et.
Redakcja ul. Łyczakowska I. 3. Tolefcn 104. H

Rok X X V III.
Przedpłato 1 ogłoszenia p rzy jm ują :

W t LWOWIE: Administracja , w .y  Narodowej“. 
ni. Łyczakowska 1. 8, tudzież „Biuru Dzienników", 

ul. Karola Ludwika J 9.
O g ł o s z e n i a  p r z y j m u j ą :

W PA. YŻU: C. Adam (Ciborowski), rne dii Saint* 
1 98 81. — We W IEDNIU: Haasenstein & ¥  ogier
(Otto Maas), Walfin^^ai 9 10; Budolt v oosa, Sei- 
lerstadte 2 ; A. Oppelik, Stnbenbastei 2 .— WHAU* 
BURGU: A. Steiner. — W FRANKFURCIE n. M.j 
H* ei & Yogler i  G. L. Danbe & Comp. — 

W WARSZAWIE: Reichman & Frendler. 
CENA OGŁOSZEŃ: Ogłoszenia jwyc ™ i jedno- 

ezpaltowy wiersz lub jego miejsee 6 ot. - >klam 
1 nadesłane za wiersz luk jego miejno' %  c*

Biura RedakoJI I Administracji: nl. Łymakowska 3. 
Telefon 104.

Lwów dnia 5. sierpnia.
Hr. K a 1 n o k y powrócił w sobotę od c e- 

8 a r  z a z Ischlu do Wiednia.
Mamy dokładną treść artykułu Krmzstg. 

o kwestji, kiedy N i e m c y  są obowiązane dać 
A u s t r j i  pomoc, gdyby np. Austrja na Rosję 
uderzyła, choć sama nie została zaatakowaną. 
Pismo berlińskie powiada, ie  Niemcy są zobo­
wiązane dać Austrji wręcz pomoc, gdyby Austrja 
zaatakowaną została, ale takie i w tym wypad­
ku, gdyby np. Eosja podjęła atak na Bumunię, 
taksamo, jak w r. 1854 Austrja na mocy tra­
ktatu z Prasami wkroczyła do Bnmunii, dla obro­
ny w rusie ewentualnego zagrożenia terytorjum 
swego i Bzeszy niemieckiej.

THen. Allg. Ztg. zwraca uwagę na niezwy­
kłą ilość r o s y j s k i c h  „ p o d r ó ż n i k ó w "  w 
A n s t r j i ,  dodając, ie  na 568 Rosjan, którzy 
bawili w czerwcu „chwilowo" w Austrji, było 
43 wyższych i niższych oficerów, których w na­
der wielkim stopniu zajmowały Galicja, Bukowi­
na i Siedmiogród.

W s e j m i e  d a l m a c k i m  ciągle zacho­
dzą utarczki między narodowcami a Włochami; 
zresztą sejm skrzętnie pracuje i między innemi 
załatwił nstawę o płacy katechetów.

Według Politik już się objawiają owoce 
Izikich agitacyj m ł o d o c z e s k i c h, tak n. p. 
gdzieniegdzie nie chcą chłopi spłacać kasom za­
liczkowym więcej jak 2 prc. całego pożyczonego 
kapitału.

W Bibaczu w Bośnii założono d. ZZ. z. m. 
m a b o m e t a ń s k i e  s e m i n a r j u m  d u c h o ­
w n e .  Wznoszono przytem bnczne okrzyki na 
cześć cesarza.

Z P o z n a n i a  donoszą: Skutki wypiera­
nia miejscowych żywiołów i skutki systemu kolo- 
nizacyjnego uwidoczniają się między innemi 
w ciągłym wzroście e m i g r a c j i  do miejsc fa­
brycznych w Niemczech i za ocean. Wedle naj­
nowszego wykazu, ludność księstwa dostarczą 
coraz silniejszego kontyngentu dla emigrac-ji za­
morskiej. Na 56.000 okrągło wychodźców z Nie­
miec, jacy od 1. stycznia do końca czerwca wsie­
dli w różnych portach niemieckich na okręty, 
znajdowało się 8.643 Poznańczyków. Procent to 
prz rażającyl Od niedawną celtm  wielu pragną­
cych „poprawy losu* bywa Berlin, gdzie prze­
bywa już około 50.000 Polaków, przeważnie ro­
botników i rzemieślników. Bobotnik polski, czy 
nad Spreą, czy w innych miejscowościach, chę­
tnie bywa przyjmowany, pracuje bowiem wytrwa­
le, zadowala się średniem wynagrodzeniem, jest 
spokojny i nie okazuje żadnego pociągu do łą ­
czenia się z socjalno-demokratami, spędzającymi 
więcej czasu na politykowaniu, niż robocie.

Podróż c a r s k i e j  rodziny do K o p e n ­
h a g i  nastąpi stanowczo po odbyciu wielkich 
manewrów pod Krasnem Siołem, które potrwają 
od 9. do 15. h. m.

Panslawiści usilnie agitują przeciw podróży 
c a r a  do  N i e m i e c ;  tak np. głosi świat, że 
w Berlinie cholera grasuje.

Urzędowo donoszą, że w o j s k a stojące w za­
chodnio* Sybirze, zostaną zredukowane. Zdaje 
się, że natomiast będą pomnożone wojska, stoją­
ce na granicy niemieckiej i austrjackiej. W Du- 
bnie mą być utworzoną nowa kompania artylerji 
forteeznej.

G i e r s nie wyjadzie w sierpnia za granicę.
Jak donosi Odeskij L istok , k o l o n i ś c i  

n i e m i e c c y  coraz bardziej osiedlają się d i  
południu państwa rosyjskiego.  ̂ Ziemię nabywają 
prawie bez konkurencji, albowiem żydzi usunięci 
są od współzawodnictwa, chłopi nie kupują 
z braku odwagi, a obywatelstwo, powszechnie 
zadłużone, więcej sprzedaje aniżeli kupuje. Pi- 
mo to zwraca się dalej przeciw mniemaniu, 

jakoby napływ Niemców był zbawiennym czyn­
nikiem rozkwitu ekonomicznego. Lud na nich 
nic nie zyskuje, bo „cechą stosunku Niemca do 
chłopa i do ziemi jest t a : wziąć co można, a 
nie dać nic.* Podobne zdanie wyrażają Odeskija 
Nowosti w artykule, który się zaczyna słowami: 
^Niemiec idzie."

Do służby honorowej przy c e s a r z u  au-  
s t r j a c k i m  w Berlinie zostali przeznaczeni: 
Jenerał Pape (gubernator Berlina, posiadający 
rangę feldmarszałka), adjntant cesarski jenerał 
Wedel, attachó wojskowy Deines, tudzież komen­
danci pułku cesarza Franciszka i 16. pułku hu­
zarów. Służbę honorową przy arcyksięciu Fran­
ciszku Ferdynandzie pełnić będą ks. Salm, do­
wódca pnłku kirysjerów gwardyjskich, i porucznik 
br. Dohnn Na czas pobytu cesarza austrjackiego 
w Berlinie wróci z urlopu ambasador francuski 
Herbette. Cesarz wysiędzie nie na dworcu an- 
halckim za miastem, ale wewnątrz miasta koło 
Zwierzyńca.

Nordd. Allg. Ztg tłómaczy, że Niemcy nie 
mają żadnego powodu sznkać sporów ze S z w a j ­
c a r  j ą ;  czują one tylko potrzebę usunięcia ze 
Szwajcarji warowni socjalistycznych. Nieprzyje­
mności,, jakie wynikną ze zniesienia konwencji o 
osiedlaniu się, dotkną tylko socjalistów, spo­
kojnych obywateli niemieckich Szwajcarja wyda 
lać nie będzie. Chodzi tylko o to, aby postępo­
wanie władz szwajcarskich wobec socjalistów 
było na przyszłość mniej dobroduszne. Całą spra­
wę ze Szwajcarją prowadzi zresztą, jak uychać, 
sam kanclerz.

Od 15. września będą sądy a l z a c k o -  
l o t a r y ń s k i e  zwracać stronom wszelkie do- 
kumenta, jako weksle, rachunki i t. p., jeżeli są 
po francusku pisane albo na marki opiewają; 
dokumenta te będzie trzeba wierzytelnie przeło­
żyć na niemieckie i przeliczyć na ma**ki.

W sprawie obsadzenia b i s k u p a  wwi mo-  
n a s t e r s k i e g o  donosiła przed kilka dniami 
Koln. Ztg, że na nąjbliższem posiedzeniu mini­
sterstwa powziętą zostanie decyzja co do listy 
kandydatów na stolicę biskupią, gdyż - odnoś e 
akta wszystkie już są w ręku ministerstwa. Po­
siedzenie ministerstwa odbyło się już i *daje się, 
że nic nie uchwalono, gdyż Koln. Ztg powiada 
tylko, że na posiedzeniu ministerstwa naradzano 
się także nad wyborem biskupa. monast orskiego.

O pierwszym w i e c u  k a t o l i s ó w  w Pa -  
l & t y n a c i e  n a d r e ń s k i m  (dzH nica Bawarji) 
wyjmujemy z gazet niem ckich co następuje: 
Udział był nadzwyczaj liczny, każdy spieszył, 
aby złożyć świadectwo, że zgouny jest z żąda­
niem swych hfcrfupów, domagających się wolno­
ści dla Kościoła i przywrócenia praw, zagwa­
rantowanych mu przez koronę. Tłumy przebywa­
jących każdym nowym pociągiem do Neustadt 
dosięgły takich rozmiarów, że musiano zamiast 
jednego zebrania, odbyć dwa. Samym nadzwy­
czajnym pociągiem z St. Ingbert-Beibaeh przy­
było 2500 osób, kiedy już sala wiecowa tak była 
napełnioną, że w niej wytrzymać nie było podo­
bna, a sala ta ogromna zdolna pomieścić 5 do 
6000 osób. Drugie zebranie, na którem mówcy 
powtórzyli te same mewy, jakie wygłosili na 
pierwszem, odbyło się o godz. 6 popołudni; Po 
tern drugiem zebraniu odbył się bankiet, na któ­
rym liczne wznoszono to. ;ty. Żapał był u w  iy 
stkieb uczestników zebrani*, olbrzymi.

Wczoraj miały się odbyć we Francji uzu­
pełniające wybory do B a d j e n e r a l n y c h  w 163 
kantonach.

Wczoraj przedpołudniem odbyło się prze­
niesienie zwłok z a s ł  u ż o ń y 2 h d o  P a n t e o ­
n u :  Carnota, Baudina, Marce* j  i Latour d’Au- 
yergne. W uroczystości tej wziął udział prezy­
dent rzeczypospolitej i całe ministerstwo. Mini- 
ster-prezydent Tirard miał mowę, w której pod­
nosił obywatelskie i wojskowe zasługi znakomi­
tych mężów, których zwłoki właśnie chowano. 
Przypomniał także 4. sierpnia 1789 i r aził 
nadzieję pojednania się wszystkich Francuzów. 
Następnie wojsko maszerowało przed zwłokami, 
oddając m honory należne. W uroczystości bra­
ły udz tłumy pnblikii, wznosząc okrzyki: Niech 
żyje Larnot, niech żyje rzeczpospolita 1

■tir. P a r y ż a  wrócił z Brukseli do Anglii.

Organ biskupa lincaiego Vomblatt „świad­
czą na podstawie infonnacyj oeobr -80ko sto­
jącej, że p a p l e ż me zamierza opuścić Bzymu

Dzienniki rzymskie nie przestają rozbiera-* 
kwestji ewentualnego wyjazdu papieża z Bzymu.

Dzienniki konserwatywne wyrażają życzenie za­
kończenia sporów, • twierdzenie dzienników wa­
tykańskich o chęci nl jrzymania rozdrażnienia od­
pierają uwagą, że aa rozdwojeniu władz, t .j. du­
chownej ze świecką,; żaden kraj skorzystać ue 
może. t .

Ł i
P a r l a m e n t  y ł c s f c  i zpątął ppegda) 

zamknięty, i zdaje s i f , ; że będzie rozwiązany.

Z Madrytu zapewniają, ae minister spra.f 
zagranicznych posiaąa dokumenta, dowodzące, 
iż wysocy dygnitarze niemieccy w B e r l i n i e  
usiłowali nakłonić kiiją %. cedstawicieli dyploma­
tycznych państw obejjh  do z d  r a d z e ń ,  a  t a -  
j e m n i c  n r z ę d o  c h. Dokumenty te włą­
czono do procesu. Beupmara

ii— - : ■ ■ • -
Na Konferencji we W r a n i nie została 

rozstrzygniętą ani spińwa rozwodu ini:‘też spra­
wa widzenia się N a tia 1 i i z synem; zapewnio­
no tylko M ilana, że. arazie będzie -w szystko 
w sti iie dotychczasowy^ utrzymane. M i l a n ,  
zniechęcony : podobna . żnŁieuił plan podróży, i 
nie pojedzie dc yi. ^  ale d kąmel, i opuści 
Belgrad ża dni kilka,'; "Resztę lata ma spędzić 
w wynajętej przez siebb^w  150 funtów sfet willi 
nad górnyn Bosforem- w •YÓŁifcłój.

Belgradzki koAjpondent Nowej Pt&sy 
oświadcza, ż.e pogłoski o szęściowej m o b i l i ­
z a c j i  ar r  m i i s e r  b ń  k i e  j nie mają podsta­
wy, będzie tyłko( pr Sprowadzoną Ściślejszą niż 
wykle rewizja konsknpćji; rząd bowiem zamy­

śla w jesieni w zupelfości. .znieść armię stałą a 
zaprowadzić sami milicję. Nie ząmąwia też no- 
WToh batęryj.

Wiadomość, nnj rząd b u ł g a r s k i  u- 
cuwalił zakupić dla wojska „arabiny systemu 
M a .111 1 h « r a ,  jest eonąimniej przedwczesną, 
gdyż w tej sprawie nH zapadło jeszcze poi ,auo- 
wienie Osobna koniątja z wyższych oficerów 
złożom* bada dopiero kwestię uzbrojenia wojsk 
i złoży rządowi raportt

Gdy przybył do Bijipop r la w nocy k s i ą ż ę  
F e r d y n a n d ,  wyda, , j l  się ńi dworcu wypa­
dek, który wywołał pe4ne wrażenie. Na peronie 
aresztowano indywiduom, należące dP partji Can- 
kowa, i znalezioną prĄr niem nabity rewolwer. 
Broń wypaliła sam: w! ho iii, gdy ją miano za­
brać aresztowanemu, ócz ni A z obecuycb nie 
został nszkodzony, ,

Pisma rosyjskie puścił? bąka, że metmpo-i 
lita tirnowski K l e  m e n s  zóstał jeszcze1 d. 2J, 
z. m. aresztowany I ąod eskortą 35 konnych 
żandarmów z Tirno •** Sistowr nd-f-i.wionyt 
jdzlt go jednak za Imucją 20.000 fi»nkón wy­
puszczono.

Sułtan ma być „nadzwyczajnie oburzony 
postawą K r e t e ń c z  j  k ó w, zdecydowany jest 
w raue potrzeby stłumi powstanie oagnetami. 
Powołano podobno 8ÓJ1 J00 pod broń. W praco­
wniach marynarskich pfścnją z gorączkowym po­
spiechem. S a r t y  ń 8 k i basza, dwóch muzułma­
nów i dwóch innych członków większości parla­
mentu kreteńskiego, oraz dwóch członków mniej­
szości powołano do Bu'Una. B i z a  basza aż do 
dalszego rozporządzeni* prowadzić ma kierowni­
ctwo rządów na Krecim

Fosęł przy dworz, potęrsburskinr S z a k i r  
basza powołany dla objaśnień, , kby się Bosjv 
zachowała na wypadek energicznego tłumienia 
rozruchu kreteńskiego, jąostał również do sułtana 
wezwany, teżsamo F o t i a d  e s  basza ,. który 
udzielić ma w kwestji kreteńskiej ustnych in- 
formaoyj.

Według doniesień loudyńukich z u. 8. bm., 
zaszła pod Kaneą ostra i Utarczką, p* ctórnj po­
wstańcy się cofnęli. Dalej donoszą t K anei: 
„Mieszkańcy tureccy rezjaszeni zamordowaniem 
jedneg, se sWoicb strzelali do majtki statku 
włoskiego AĄnna‘‘, któęego za miastem spotkali, 
i zri nili go ojężko w brzuch. Umierającego za- 
niesionr ’<* szpitala. Kreteński komendant woj­
skowy nakazał natychmiast wyśledzić winnych*

Jeneralny konzul rosyjski as Krecie ma 
podżegać Kreteńczyków różnemi Obietnicami.

Wychodźtwo ludu za granic .̂
Tc samo, co się dzieje w Galicji pod wpły­

wem nieuczciwych ajentów emigracyjnych, a 
czego ciekawym obrazem będzie proces wadowi­
cki, odbywa się także między ludem wiejskiem 
w Królestwie Połskiem. Oto, co w sprawie tej 
pisze Kwrjer Warszawski:

Bok ubiega właśnie od chwili, gdy opinia 
publiczna poruszona została smutną wieścią o 
wzrastającej w poważny sposób z łona ludności 
niektórych gubernij Królestwa Polskiego emi- 
gnwjL^a granicę. JDomrouo wtedy, że nietylko 
mieszkańcy m ast porzucają kraj, lecz że chłopi 
wyrzekaj); się spuścizny po ojcach i idą groma­
dnie śi ukać lepszoj doli. Nawet dygnitarze wiej­
scy :'so łty si Ossówka, Dębkowa i Bady, nie u- 
m* di, czy też nie mogli oprzeć zię pokesie i 
poszli sznkać szczęścia za górami, za morzami.

Najwięcej dotknięte plagą emigracji zostały 
pograniczne miejscowości gnbernii płockiej, ztąd 
też naczelnik gnbernii, rzeczywisty radca stann 
Miller, w kwietnin r. z. powziął myśl zbadania 
wszystkich szczegółów, tyczących się; wychodź­
ców. Władze powiatowe otrzymały polecenie ze­
brania wiadomości w zakresie następującym: czy 
emigracja rządzi się pewnym stałym systemem, 
jakie ' przyczyny ją  powodują, jak się zapatrują 
włościanie na wychodźtwo, jakie wieści nadcho­
dzą od emigrantów, oraz ozy w łonie Indu nie 
znajdują się podmawiacze i pomagający do emi-
gr»oji- ,

Besultąt tego , dochodzenia teraz właśnie 
został ogłoszony. diakiem w sprawozdaniu ro- 
czaem. o stanie gubernii; jako dokument urzę­
dowy , obala różne nieprawdopodobne wersje, o- 
biegąjące wśród publiczności o gromadnem wy­
siedleniu się mieszkańców pogranicza. Przyta­
czamy tu wszystkie główniejsze szczegóły i eyfry 
sprawozdania.

Idea przesiedlania się w ogóle, a w szcze­
gólności lo Ameryki, przeszczepioną została do 
nas- z Poznańiki ro i Galicji, gdzie, jak wiado­
mo, emigi cja wzrasta z każdym rokiem. Niektó 
rzy wychodźcy, bardzo nieliczni, zdobyli w Ame­
ryce to, co lud nazywa szczęściem. Wieści o tum 
dochodzące do as w powiększenia, przy- współ- 
czesnem przemilczaniu o rozczarowaniach więk­
szości Wychodźców do Nowego świata, wywarły 
głęboki wpływ na te sfery .adności miejscowej, 
'rtóre. znajdując się w ciężkich wi .unkach lokal­
nych, emigrację do Ameryki uważają za przed­
sięwzięcie wcale nieryzykowne. Przytem samo­
wolne przesiedlanie się za7.granicę, bardzo ucią­
żliwe dla ludności z wewnętrznych okręgów 
pań ~ twa. M - mieś: * ' ló r mgranicn wyttije się. 
nader cłatwionem.jtembardziej, że zawsze żnaj 
dzie się na usługi fcya faktor.

Można nawet śmiało twierdzić, że 'żydzi 
mianowicie są głównym współczynnikiem emi­
gracji nie ty1 ko własnych współwyznawców, lecz 
i włościan. Oni to i w wychodźtwie potrafili 
znaleźć źródł„ dochodu, a zachęcając do emigra­
cji, przeprawiając umiejętnie przez gianicę i po­
magając w 'dalszej podróży, wywierają wielki 
wpływ na wahającą się w swem postanowieniu 
ludność. N. p. w pogranicznej wsi lab miaste­
czka zjawia się najczęściej w nocy jeden lub 
kilku zbiegów, i żydzi natychmiast przeprawiają 
ich przez granicę. Jeżeli zbiegów zatrzyma po­
licja jako osobistości podejrzane, ci ostatni legi­
tymują się paszportami (lecz nie zagranicznemi) 
i tłumaczs się, że przybyli do danej miejscowo­
ści za interesami, w przejaździe, na zarobek itd.

Jednakże ta forma pomocy posiada nie tyle 
doniosłe znaczenie, co następująca.

Istniejący w Hamburgu kantor emigracyjny 
posiada tajnych ajentów we wsz-ystkich guber­
niach krajn tutejszego, a głównie w Warszawie. 
Ajenci tacy, przeważnie żydzi, mają na celu za­
pewnienie pomocy obiegom. Interes przeprowa­
dza się w sposób mniej więcej następujący : 
Em igraąt w Warszawie płaci pewną kwotę ajeu 
towi, który go wyprawia, można powiedzieć, 
w komuńikaęjr bezpośredniej, np. przez Ciecha­
nów, Przadznrsz, Chorzele i inne pnnkta za 
granicę i do Hamburga. Wychodźca przechodzi 
z rąk do rąk, a uiściwszy pewną kwotę w War­
szawie, spokojnie dostaje się do Hamburga. Czę­

sto zdarza się, że wykupuje w Warszawie oilet 
na przejazd z Hamburga do Lmeryki. Nie ma 
wątpliwości, że pomoc żydów ułatwia ucieczkę 
za granicę, ale nią wyłącznie nie można obja- 
śniać zwiększonej w ostatnich latach emigracji 
włościan do Ameryki; istnieją jeszcze inne po­
wody, któic czytelnik pozna z następujących 
danych.

Od r. 1863 do 1888 z gubernii płóblciej 
emigrowało za granicę nielegalnie 4837 obób; 
w tej liczbie mężczyzn 3506, kobiei 636 i dzieci 
696. Bocznie przecięciowo emigrowało 186 esób. 
Do Anglii nry^zło l^O osób, do Niemiec 74, nie­
wiadomo uókąd 78 a Ic Anteryki 4515. Przypu­
szczać można, że r migranci d<*. A uglii.^dc-nie- 
Zuańycb krajów'zakleźli się -irszyscr w Ameryce. 
Ponieważ zaś cyfra wychodźców do Ameryki jest 
i bez tego poważną, może być więc nóow* tylko
0 ruchu emigr&cyjuym do p^mienionej części 
świata. W ciągu pierwszego iziesięciofceia zbie­
gło 424 osób, w ciągu drugiego 835 » otf r. 1883 
do 1888 osób 8578, czyli średnio rocznie 596. 
Z ogólnej tej lićzby męzclyzu wyemigrowało 
3506, kobiet 636, dzieci 696. W_Jług pochodze­
nia, emigranci dzielą s ię 'na  następujące' kstego- 
rje : szlacht; 25, mieszczan 1327, tołeścian 
3 4 3 z armii 55. Włościanie stanowią więc 
70'91% emigracji.

Przytoczone wyżej cyfry wskazują, że naj­
większy odsetek emigrantów tworzę mężczyźni. 
Dodać należy, że z 3506: męzczyzo tylko 379 
wyszło za granicę z rodzinanu (364 z żenimi i 
dziećmi i 15 wdowców z dziećmi), 1118 pozosta­
wiło żonj i dzieci w kraju a 200L ' emigrowało 
bezżennych. Z 686 kobiet opuściło kraj ■ 364 
z mężami, 14 zamężnych bez-Dęężów, 33 Wdów
1 225 pan: en. *Yynika więc z tego, że najwięcej 
emigruje do Ameryki osób wolnych (70*20%), 
albo też pozostawiających rodziny w kiaju. Wy­
chodźców, którzy posiadali własność nieruch mą, 
liczono 442 (9.13%), przyczem 254 pozostawiło 
gospodarkę żonom, 52 familij (bez aktów), 80 wy­
dzierżawiło lub zastawiło i tylko 56 (12'06%) po­
zbyło się gospodarki, czyli mówiąc inaczej * osta­
tecznie zlikwidowało interesa w kraje i  emigro­
wało, jak sądzić wypada, ua zawszo. Po odlicze­
niu właścicieli nieruchomości,. pozostaje 4395 
osób [w czem 1059 żon przy mężach i dzieci 
przy rodzicach), które nie posiadały wcale ma­
jątku  nieruchomego; według: profesyj aś dzielą 
się na postępujące katbgorje: rzemie^lnikówł167, 
framarzj, przekupniów i handlarzj 29S ry ro - 
bników, parobków i służby 1825 Handlujący 
są wyłącznie żydzi, a z rzemieślników tylko V*% 
nie są ży< imi, 0 zatrudnieniu pozostałych .049 
wyahodŁcÓT' nie możną było zebrać żadnrch 
wntaomościr ’

Ż powyższego przycnoazi się do przenona* 
nia, że, z wyjątkiem żon i dzieci, > -prawie 69*/- 
ogólnej liczby wychodźców,, porzucając kr<tj,- ry­
zykowali niewiele, albowiem nic nP  pezosttt Jali! 
szli po prostu szukać szczęścia. W tern mniema­
niu utwierdza czytelnika jeszcze zestawienie li­
czbowe przyczyn, zmuszających ludność do emi­
gracji.

Wyszło za granicę skutkiem uciążliwych 
warunków ekonomicznych na miejscu,, poszuku­
jąc zarobkowania, 3194 osób ^66*00°/t ), ibiegło 
przed powinnością wojskową 292 (6*03°/*), w oba­
wie kary kryminalnej 26 (0*53%) i z powodów 
niewiadomych 266 (5 52%) Do tycb cyfr dodać 
należy liczbę żon przy mężach 364 i dzieci przy 
rodzicach 695. A zatem, nie licząc żon i dzieci, 
dwie trzecie wychodźców szuka lepszego zarobku.

Biorąc pod uwągę, że tylko 9*18®/, z iośród 
emigracji posiadało wła«ue nieruchomości, tj na­
leżno do kategorji rolników, i że z tycb tylko 
12 66%  wyprzedało się z posiadłości, ofaz zwa­
żywszy, że 70‘27°/o gólnej liczby amigiautów 
należy do ki tegorji samotnych, aDO też wyszło 
za g-anicę poje yńczo, przyjdziemy do przeko­
nania, ie  w guberni1' płockiej nie ma wychodźtwa 
w tern znaczeniu, jak np. w -esarstwie, gdzie 
istnieje przesiedlanie się włościan na kresy, lub 
jak emigracja niemieckich chłopów do Ameryki 
i południowo-zachodniej i wschodniej Bcsji.

Lecz jeżeli zjawisko to nie jest emigracją, 
cóż wyjaśni widoczne i silne powiększanie się 
liczby nie legalnie porzucających kraj, zaczynając
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O S T A T N IA  M IŁ O Ś Ć .
Dramat w pięciu aktach, wierszem 

Ludwika Doczi’ego,
przełożył

FRAN CISZEK  KONARSKI.

(Ciąg dalszy).

A p  o r.
My napadniem — 

Wojsko Trewizan ty wywabisz z twierdzy 
Z małym oddziałem, a gdy się zetrzecie,
W tej chwili jazda moja wpadnie z boku,
A twoja siła natrze od południa.
Czy zgoda ?

K a t a r z y n a .
Zgoda.

G a r r  a r  a.
Lecz — bagna dokoła —

Francesco sądzi...
A p  o r.

Ja sądzę, że trzeba 
Spieszyć, bo odsiecz z Wenecji zagraża.
Dziś jeszcze mnsim szturmem wziąć Treriso. 
Jeżeli Cecco pewnym swoich hufców —
Jak mi wspomniałeś, książę, siedm tys^cy...

C a r  r  a r  a
O, ja  nie wątpię...

A p o r .
Tak nam obiecałeś.

Król liczy na to. Cóż? Cecco?

K a t a r z y n a .
Jest tyle.

A p o r .
Ojciec zmię8zany... Czyżby wam Wenecja 
Złotem żołdaków waszych odciągnęła ?

C a r r a r a.
Nie, nie. (Ach, gdyby tu był Cecco 1) Panie — 
Ty, drogie dziecię — chodźmy do namiotu — 
Tam leżą plany — omówimy resztę.
Zgadzasz się ?

A p o r  (idąc do Katarzyny).
Dzień ten mnsi być szczęśliwy.

W bój idziem — krew niech przyjaźń ochrzci

Młodej przyjaźni miła z wrogiem sprawa,
Dwóch za jednego — jeden la dwóch stawa 

(Wchodzą do namiotu księcia).

S e l m a ,  S e r w a c y  z kawałkiem pieczeni 
w rękn.
S e l m a .

Mów krótko: Czyś ty ślub w klasztorze składał?
S e r w a c y .

Składałem modły —
S e l m a .

Mówię, czyś sukienkę — 
S e r w a c y .

Oj, niejednemu tam sukienka pachnie 
S e l m a .

Dlaczegóż w ali zz ciasno ci było?
S e r w a c y .

Z- dobrze mi się tam działo.
S e l m a .

4. czyż to
Nieszczęście, gdy się dobrze Komn dzieje ? 

S e r w a c y
Nieszczęściem nie jest, ale zawsze — zbrodnia 1 

S e l m a .
Jakto?

S e r w a c y  (gryzie pieczeń i obejmuje ją w ̂ ó ł). 
T»k w*4ziez,- człowiek na tym świecie 

— Jako nauk. nasza głosi ~  stwoizon 
Tylko na smutki Gdy: więc jes t szczęśliwym, 
Już błądzi przez tu, czyniąc Krzywdę stwór«y. 
Naprzykłąd —
(Ogląda siię, ona poda. t mu nubek, z którngo do­

bry łflr robi).
S e 1 no t.

Jakto — ha smutki ?
S e r w a c y  (ocierając usta 7- ,t;nem>.

ZióTawdę!
Bo i jak człowiek dl teń świśt ^ i r ^ l io d i i ł  
Tu jęczj matka — dzieciak skomli — tam zaś 
Cieszą s.ę wszyscy, że^im jeszcze^edfen 
Przybył, co nęózj eząttkę swą dostuUe... '
A jest gdzie radość — or to otĘf1 ttóir pewnie 
Na dnie gdzieś siedzi.. -u

Naprayitład —
(podaje jej kubek, wtóry ona wypełnia).

wittem winie, 
Które umysły ludzki-1 Rozwesela,
Tkwi popędliwość, spiwsność i jhęć bójek.

C ^e).
W mięsie — ' > t

(gryzit pieczeń), 
iubieżność, ukiucieństwo siedzi. 

S e l m a .
Co? okrucieństwo?

S a r w » e y. 
Co i mi winuL kur»,

Że ją  rozdzieram? Ozyż jej Bóg nie stwurzył? 
Ja  nienawidzę wszelkiego mięsiwar 

(Je).
S e I m a.

Tc ;złcwiek z sercem- A czy #  oitwie również 
Oszczędzasz Judzi?

S e r w a c y .
Qwd non —  o, to nigdy 1

S ę l ma .
A chciałbyś kury oszczędzić?

S e r w a c y .
Bo ludzie

Są moim wrogiem — a kur® nim nie jest. 
S e l m a .

Więc jaj. rozumiem - -  tyś powinien tylko 
Ludzi zajadać a — ror-.pladzać kury!
Jeszcze szklaneczkę V

S e r w a c y  (pije).
Nienawidzę wina!

S e l  u l
Tak, jak i kobiet?

S e  r  w a o y (szczypiąc ją  w lewy policzek). 
Nienawidzę kobiet!

H e i m a  (śmiejąc się).
Tylku z tej strony.

S e r w r c y  (uzczypiącją w prawy policzek).
Nie, i z prawej także.

S C I m a.
Lecz’*nie zbyt silnie.

S e r w a c j  (całuje ją;.
Tak silnie, jak zdołam.

Umiem i silniej.
S e l m a  (wydzierając się, 'wyrywa mu kosmyk 

z brody).
T a k  nie cierpisz kobiet,

T a k  znów ja  mężczyzn socham i
S e r w a c y ,  (chwyta się za broaę).

A, do czarta! 
Bekniesz ty za to. — Co? czy nie Piotr Harosa? 
Cóż tam nowego ?
F a r c b t ,  żołnierz z węgierskiej jazdy, wpada 

zadyszany.
H a r  os a .

Hola, panie giermka,
Gdzie wojewoda?

S e r  w a « y .
Mówże, co się dzieji

H a r e s a .
Larum — załoga z Trewiza wypadła — 
Forpoezty nasze już się starły z wrogiem 

S e r w a c y .
P an ie!... Wielmożny panie!

(wbiega do namiotu).
S e l m a .

: Jakaż szkoda,
Źe tam popędził — tak pragnęłam ujrzeć, 
Dokąd też zajdzie w swojej nienawiści.

(Do Harcsy).
A tyś mógł także przyjść później troszeczkę, 
Lub znacznie prędzej — Boże, co za wrzawa! 
Ta szczypta wojny nie da jzłowiekowi 
Chwilki spokoju. — Idę do mej pannj 

(Odchodzi).

Wchodzą C a r r a r a ,  A p o r ,  K a t a r z y n a ,  
S e r w a c y ,  p a d u a ń s k i  o f i c e r .

Ap o r . :
Siodłaj coprędzej konie!

(Serwacy odchodzi).
;  * Więoitem lepiej,

Bo już nam wolnyśwybór pie zostaje.
G n r r &r a .

Dajcie sygnały.
(Trąbieni;)

Wyruszamy.
K a t a r z y n a .

Biada!
A coz ja  puuznę? <- ■

C a r r & r a
Ach, gdyby był Cecco! 

Ap o r .
Wy od południa — my ze S chodu  hatr&em. 
Ty, Cecco, ze mną —

C a r r a r a .
Nie, to być nie m oiel
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od roku 1882. Oto np. cyfry z lat 7: w r. 1882 
wyemigrowało osób 141, 1883—184, 1884—279, 
1885—350, 1836—553, 1887-934  i 1888—1278. 
Wyżej zaznaczono zewnętrzne wpływy na wzrost 
emigracji, lecz niemniej doniosłemi współczynni­
kami tego ruchu są jeszcze i następujące, miej­
scowe czysto powody. Przedewszystkiem zau­
ważyć należy, że podrosłe od r. 1864 pokolenie, 
tj. dzieci włościan, podpadających pod ukazy na­
dawcze, jakoteż i nieuwłaszczonych znacznie po­
większyli ludność bezrolną, podczas, gdy produ­
kcja fabryczna i drobny przemysł w gubernii 
płockiej są nader słabo rozwinięte. W r. 1887 
liczono tu 246 fabryk i zakładów przemysłowych 
z 2524 robotnikami, czyli na każdy zakład prze 
eięciowo wypadało około 10 robotników, w rze 
ozywistości zaś prawie 200 fabryk liczyło każda 
mniej, niż 10 robotników. Główne zajęcie ludno­
ści tej części kraju stanowi przeto rolnictwo. 
Pomyślny stan interesów pozostaje zatem w ści- 
tej zawisłości od urodzajów, jako też i od uła­

twionego zbytu nadmiaru produkcji ziarna. Go 
się tyczy urodzajów, to one w ostatnich latach 
wypadły wcale dobrze. Zmniejszył się tylko zbyt 
zboża wskutek zniżki cen i braku popytu na eks­
port. Ten powód, jakoteż brak taniego kredytu 
dla rolników, wywołały ogólny zastój ekonomi­
czny, w rezultacie którego pojawiły się częste 
sprzedaże przymusowe majątków, zaniedbanie 
gospod rs twa, zmiany systematu w nich. W tym­
że czasie nastąpiło zmniejszenie liczby zakładów 
przemysłowych (r. 1887 fabryk 246, robotników 
2524; r. 1888 fabryk 229, robotników 1955), po­
wodujące zwiększenie podaży pracy i zmniejsza­
jące płacę zarobkową.

Wnioskować przeto należy, że wymienione 
przyczyny mają za skutek, iż wszyscy żyjący 
z pracy rąk starają się szukać zarobku na ob­
czyźnie. Wielu wędruje za paszportem do środ­
kowych gubernij cesarstwa (w r. 1887 wydano 
paszportów 1994, w r. 1888 — 1935), inni zaś 
za przykładem żydów, Niemców i ludności gali­
cyjskiej, podburzani baśniami o skarbaeh zamor­
skich, uciekają do Ameryki najczęściej bez pa­
szportów lub za kartkami legitymacyjnemi, wy- 
dawanemi przez zarządy pograniczne mieszkań­
com pasa granicznego. Paszportów zagranicznych 
wydano w r. 1887 400, w 1888 — 451.

Ozęść wychodźców wraca do kraju. W r. 
1887 powróciło 394, w 1888 — 841. Sądząc z li­
stów, pisanych do familij, wróciłoby znacznie 
więcej, lecz dla braku środków uczynić tego nie 
może. Władze powiatowe zebrały wiadomości, że 
574 osób (15*6*/«) ogólnej liczby emigrantów 
mężczyzn przysyła czasem dość znaczne kwoty 
pieniędzy krewnym, pozostałym w kraju żonom 
lub rodzicom. Inni piszą przeważnie listy o za­
pomogę. Z listów  zauważyć można, że tylko emi­
granci rzemieślnicy mają jaki taki zarobek, pr 
ca zaś wyrobników opłacaną bywa niezawsze 
dobrze, a częstokroć niedostatecznie. W szcze­
gólności łatwiej wyżyć mogą samotni, a zapra­
cować tyle, by zrobić oszczędność, udaje się 
tylko pracowitym i zdrowym. Go najważniejsza, 
jak  widać z listów, ani jeden z wychodźców do 
Ameryki nie pracuje na roli. Zresztą o pożyciu 
wiele nie ma wiadomości. Włościanie osiedli, 
trochę zamożniejsi, tj. posiadający kawsłek grun­
tu  i sadybę, zapatrują się m, .migrację z nie­
ufnością, a nawet ironicznie i tylko ci, którzy 
nie mąją nic do stracenia, zagrzani przykładem 
szczęśliwych, co przysyłają lub przywożą po 500 
rs. odrazu, idą w świat daleki.

Emigracja z gubernii płockiej według po­
wiatów przedstawia się, jak następuje: Z powia­
tu  rypińskiego emigrowało 2132 osób, z lipnow- 
skiego 789, przasnyskiego 507, sierpskiego 399, 
mławskiego 360, ciechanowskiego 316, płockiego 
202, płońskiego 132.

Ohociaż wyehodźtwo w tych rozmiarach nie 
jest jeszcze niebezpiecznem dla kraju, to nie­
mniej władze gubernialne postawiły środki zapo­
biegawcze głównie ze względu, że emigracja szko­
dliwą jest dla samych wychodźców. Do środków 
rzeczonych zaliczono przedewszystkiem surowe 
ściganie pośredników, ułatwiających przejście 
granicy i dalszą podróż do Ameryki, ponieważ 
ci, kierowani elięcią niegodziwego zysku, nie po­
wodują się żadnemi względami i oszukują nie- 
oświeeoną i łatwowierną ludność wiejską. Zale­
cono równocześnie tłómaczyć rozumnie ludności 
wiejskiej ciężkie następstwa emigracji przede­
wszystkiem wobec surowej odpowiedzialności

Srawnej za własnowolne wydalenie się z kraju, 
rodki te już są stosowane przez władze wło­

ściańskie, administracyjne i urzędy pograniczne. 
Na zakończenie sprawozdanie podaje szczegóły 
o emigracji żydów. Od roku 1868 do 1888 ucie­
kło za granicę 1089 żydów (671 mężczyzn i 418 
kobiet i dzieci) czyli 22'51 •/, całej liczby emi­
grantów. 200 nszło przed powinnością wojskową. 
Wszyscy pozostali emigrowali w celu polepszenia 
losu, albo też dla przyczyn niewiadomych.

Z  I z b y  sądow ej.
Frocba i*/v itów migracyjnych.

Znaną jest powszechnie geneza tego procesu, 
który po całorocznej dopiero pracy organów śledczych 
dojrzał do tego stopnia, ił może już stanowić przed' 
miot rozprawy karnej.

Jak grom z jasnego nieba, spadła w r. z. w le- 
oie wiadomość o odkryciu przez władze olbrzymiej, 
wybornie zorganizowanej szajki, rozwijającej nąjozyn- 
niejBzą i najruchliwszą po całym krąju agitację emi­
gracyjną.

Bząd zrozumiał w tej chwili znaczenie sprawy 
i wytężył usiłowania, w celu pokonania stugłowej 
hydry. Usiłowania te uwieńozył pomyślny skutek.

W rękach sprawiedliwości znalazła się w krót­
kim stosunkowo czasie w zupełnym komplecie zgraja 
wyzyskiwaczy, rozporządzająca setkami swych ajen 
tów w kraju, a w szczególności dwie główne ajenoje: 
hamburskie towarzystwo „Hamburg- Americauiscne 
Paketfarth-Actfengesellsohaft" i bremeńskie towarzy­
stwo angielskie „The Cunard Steam Ship Company 
Limitedu, z siedzibą w Lirerpoolu, obie funkcjonu­
jące w Oświęcimiu.

Sąd skonfiskował w gotówce 128.000 zł., zna­
lezionych w kasach ajenoyj, zabrał wszystkie księgi, 
yykazy i dokumenta, mapy i blankiety, a z tego mo­
zolnie zebranego mateijału dowodowego padło jasne 
światło na całą sprawę i odsłoniło w całej pełni 
zbrodnicze, od lat szeregn z niebywało bezczelnością 
praktykowane oszustwa i machinacje.

Ze stanowiska kryminalistyki sprawa wado­
wicka przedstawia się, jako jedna z najciekawszych 
i najsenzaoyjniejszyoh. Wobeo niesłychanej bezczel­
ności i wyrafinowanego łotrostws z jednej, a ciemnoty 
ludu naszego z drugiej strony, wyłonić się musiała 
z konieczności przy całej tej manipulacji osobna ka­
tegoria zbrodni i przestępstw, których poszczególne 
epizody w zdumienie wprowadzają, jakim sposobem 
coś podobnego przez szereg lat dziać się mogło bez­
karnie ?

Był to w nąjśoiślejszem tego sława znaczeniu 
handel ludśmi.

Ekonomiści nasi niejednokrotnie ■ .iłoi .li roz­
wiązać kwestję emigracyjną w Galicji ze stanawiska 
teoretycznego, tłun aoząo ją, jako naturalne i nieuni­
knione następstwi ekonomicznego położenia kraju, 
jego warunków, nie sprzyjaj^.iyt rozwojowi ludności, 
a nawet przeludnieniem. Zagadnienie to rozwiązuje 
dziś w zupełności procet uadnwioki, którego eałke- 
wity przebieg stwierdzi aż nazbyt dowodnie, że 
chodśtwo galicyjskie, tłumnie ogarniające tak szero­
kie warstwy ludnośoi, nie było następstwem ani prze­
ludnienia, ani niedostatku, lecz że było w najzna­
czniejszej ozęśoi wywołane podsycaną sztncznie pro­
pagandą ajentów, agitacją i werbunkiem.

Wedle sporządzonych przez władz. polityczne, 
oraz komendy korpusów' wykazów, brakuje w Galicji 
i w półnoono-węgierskim koszyckim korpusie około 
6.000 żołnierzy, iuż to z armii czynne), już te urlo- 
pników, rezerwi >mjW, rezerwy zapasowej, oraz lanń 
wary.

Ten Bzezegół jest przyozyną, że procesem wa­
dowickim zajmuje się także ministerjuu wojny.

Z rejestrów udzielanyoh przez urząd pocztowy 
w Oświęcimiu okazuje się, że w okresie od maja 
1887 do lipea 1888 sama ajencja hamburska wysła­
ła  towarzystwu „Hamburg Amerikanische Paketfarth 
AccieugeseUschafi* za sprzedane przez siebie bilety 
okrętowe sumę 595.471 złr. Z tegoż rejestru okasi 
je się również, że druga ajencja bremeńska wy fci. 
towarzystwu półnoeno-niemieokiego Lloyda zr zaku­
pione w tejże ajencji bilety: w czerwcu 1888 jumę 
17.733 złr., w lipou 1888 9.580 złr. Bazem przeto 
27.318 złr. Ogółem wysłały ajeneje w powyższych 
tak krótkich stosunkowo okresach czasu po potrące­
niu kosztów i prewizji sumę 622.774 złr.

Jak zyskownem zaś dla ajencji musiało być 
całe przedsiębiorstwo, dowodem właśnie ich wykazy, 
wedle których sama np. ajencja hamburska sumę czy­
stego dochodu za miesiąo maj 1888 podaje na złr. 
20.558.

Zachodzi jeszcze pytanie, jaką drogą powjta„ał 
ów szalony zysk ajencji, który im pozwalał rozrzu- 

) rocznie krooie, opłae&ó tak wielki aparat i po za 
tern wszystkiem gromadzić jeszcze w kasach znaczne 
kapitały zapasowe ?

Owoź w pierwszym rzędzie główną ozęść zysku 
stanowił prowizja, jaką ajenoje otrzymywały od to­
warzystw żeglugi parowej w Hamburgu. Prowizja U 
stanowiła 20—30 prooent ściągniętej za bilet okrę­
towy sumy. Drugą kategeiję stanowił nieprawy zysk 
z odsprzedaży kart. kolejowych jazdy z Oświęcimia de 
Hamburga i zysk na kursie pieniędzy ze zmiany gul­
denów na mai ci pruskie.

Trzeeie przymusowa opłaty za pewna niedokła­
dności w papierach legitymacyjnych wychodźców, de­
pesze do rodziny pozostałej w kraju po pieniądze,, e- 
płaty za depesze wysyłane z Oświęcimia na budziku 
do „króla* lub „cesarza* amerykańskiego z zapyta­
niem, ozy urzyimi galicyjskich wychodźców, wresz­
cie atj za oględziny lekarskie, przez jednego z 
żydków wykonywane, ażaP wychodźca pod względem 
fizycznej budowy odpowiada wymaganiom. Ta pła­
tnia kategorja dochodu była szczególniej wydatna.

A p o r.
Lecz tak być musi. Bo jakżeby zresztą 
Kierunek naszych wojsk mógł być wam znany? 
Gdy sic bój przetrze, on się złączy z wami.

(do Katarzyny).
Gzy ty się zgadzasz?

K a t a r z y n a  (rezolutnie).
Pewnie 1 konia 1 

O a r r a r  a.
Jednak —

A p or.
Na „lecz* i „jednak* nie ma teraz czasu.

(bierze Katarzynę za rękę). 
K a t a r z y n a .

Bywaj zdrów ojcze!
(Cicho).

Jeżeli mnie zdradzisz,
Padnę.

G a r r a r a  (z rozpaczą).
Niel nigdy] Górko moja, córko!

Ohcesz z córką moją iść na pole walki?
1 o  r.

H a! eórka! eórka A więc to nie syn twój?
J a  jego córkę... Maskarada I 

G a r r a r a .
Przebacz,

To był żart lieby!
A p o r.

. Jam  ją pocałował!
Zawrót w mej głowie! Jak piękna! A syn twój ? 
Dziewczę] a ijm twój?

G a r r a r a  (zmięszany).
Prowadzi me hufce.

A p  o r.
Dalej, do walki! A żwawo! bej konia!

S e r w a c y  wchodzi.
Jul czeka.

A p o r.
Dziewczę! Żegnaj!

(Ohce podać Katarzynie rękę, lecz cofa ją).
Lepiej było 

Tobie na świat ten nigdy się nie rodzić,
Niż być dziewczęciem] Żegnajcie!

(Odchodzi).
G a r r a r a .

Ja  z tobą.
(Odchodzi).

Wchodzi S e l m a .
S e r w a c y .

Żegnaj! Ach, jakże nienawidzę kobiet!
(Całuje ją).

S e l m a  (grożąc).
Bądź zdrów! gdy wrócisz odpłacę ci za to! 

(Serwacy odchodzi).
K a t a r z y n a  (która milcząc spoglądała 

za Aporem).
Ach, gdybym mogła rnszyć w bój z nim razem, 
Umrzeć za niego! Gdybym pacholęciem 
Była pod jego opieką! Lecz jestem 
Kobietą tylko — ten klejnot nie dla mule.

(Odrzuca miecz).
Ja  mam łzy jeno i gorące modły 

(Klęka).
Boże, przed wrogów Btrzałą ustrzeż jego — 
Mnie przed szaleństwem! Selmo!

(Pada).
S e l m a .

. Chroń nas, Bożej
(Słychać bębnienie. Zasłona z dwóch stron się 
zasuwa. Muzyka bojowa — z jej końcem roz­

suwa się zasłona).
(0. d. n.)

Do tych „lsgaluych* spłat, od których żsden 
wychedźoa, jeśli jego uoga stanęła raz na oświęcim 
sklem teiytorjum, uwolnić się nie mógł, ezekały emi­
grantów inne jeszoze wydatki.

W kilkomilowym promieniu ed Oświęoimia na 
wBzystkioh traktach rozsiadły się liczne gospody, 
karczmy i zajazdy, utrzymywane przez aj outów lub 
stale przez ajencję płatnych karczmarzy, którzy z re 
guły transporty wychodźców zatrzymywali, zwabiali 
i poili, a następnie kaptowaii dla tej lob owej ajen- 
eji, stosownie do tfgo, która firma ich opłacała. W 
takich gospodach były utrzymywane wiolkie składy 
ubrań, przyboró n podróżnych i wiktuałów, które wy 
ohodźoy zakupywać musieli. Nadto w samym Ośwlę' 
oimiu było kilka wielkich składów i sklepów z tego 
rodzaju artykułami, utrzymywanych nawet przez głó­
wnych kierowników ajencji hamburskie), którzy po 
obłuskaniu wychodźców w kanoelarji ajencji odesłali 
ich następnie do owych sklepów, gdzie za wielką do­
płatę wymieniano im sukmany i górnice na tande 
tne miejskie ubrania i tak wyekwipowanych, ale też 
i już zupełnie z grusza obranych „ładowano* do 
wagonów.

Nie tu zaś kouieo jeszoze. Wobec tege, że w 
kanoelarji ajencyjnej w Oświęcimiu rozpoczynano swą 
czynność od odebrania wychodźcom 'całkowitej' gotów­
ki, rzekomo dia uchronieni* jej od konfiskaty przez 
żandarmerję, łat ~o pojąć że większ ozęść wychodź­
ców zdaną była *upełnir na łaskę i niełaskę swych 
gnębioieli. Zwraca... tiv po odliczeniu należytośoi 
zt podróż tyle z zagrabionych funduszów, ile chcia­
ne, a opierającym się,9 jożon*’ wydaniem w ręae 
tandarmeiji. '&■ ■

Akt oskarżenia pi~.*astawta się jako olbrzymi 
elaborat, obejmująoy 50 i kuszy ścisłego druku, a 
powołuje — jak to już przed kilku dniami podaliś­
my — 66 oskariouyoh. Akt ten wymienia ioh w na­
stępującym porządku: Jakób Klauener, Szymon Herz, 
Juliusz Lówenberg, Artur Landau, Abraham Lande- 
rer, Juliusz Neumann, Józef Eiutracht, Herman Zei- 
tingar, Edward Zopeth, M celi Iwanicki, Markus 
Sadger, Stanisław Hałafijfc, Majer E»ooh Barber, Jó­
zef Schonor, Salome Ehrlioh, Franciszek Krasuski, 
Wolf Einhorn, Bernard Wassereerg, Henooh Sekler, 
Salomon Hornung, Natan Kuppormann, Herman Mehl 
Salamon Baber, Emanuel Laufer, Leib Laufer, Wil­
helm Winzer, Michał Bu iławski, Bernard Kupper- 
mann, Jan Księżaiua/k, Baruob Banol, Józef Baklarz, 
Fr. Baranek, Marcin Hodur, Jan Sternal, Józef Csyr- 
wik, Józef Baruś, Jan KI a, Mojżesz Szlamowitz, 
Józef Glazer, Peretz Keriger, Józef Thieberger, Ber­
nard Landau, Jan V -h, Karol Schramm, Leon 
Srokowski, Adam KosteeKi, konduktorzy : Ignac, żmu­
dziński, Józef Bzymak, Józef Kądziołka, Józef Miero­
sławski, Jan Dudziński, Gerwazy Wałkowińsk,. Woj- 
ciach łącz "* Wojciech Czarnecki, Teofil Trella, Ka­
zimierz Wierzuohow—J Władysław Nowotarski, Freu- 
ciszek Kiełbasa, Winetaty Zwllling, Krystjan Eike- 
mayer, Adolf Liw, jakób Stammberger, Juliusz 
Dęuteehberger, Jakób Kała, Markus Sohaumer 1 Her­
man Horschlewitz.

Swiadkót. powołano do rozprawy ze strony 
prokurator)! 377

Na akcie oskarż, dr podpisany jest prokuratur 
państwa w Wadowioaoh, dr. Ać«m Tarłewski,
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lw ów  dnia S. sierpnia.

* H r. W ładysław  K o z leb ro d zk l, wyjechał 
dla poratowania zdrowia do Zakopanego

* Z arm ii. Jcnsrjjl Albori, dotychczasowy bry- 
gadjsr wa Lwowie, su*, łł mianowany dywizjoneram 
w Miskolceu, na Węgrt«oh.

* N a ćw iczenia prsybył jodan bataljon 55 pp. 
z Brzeżan i 2 bataljony 80 pp.

* P re ze n tę  na rk. probostwo w Międzybrodzia 
otrzymał Piotr Graozyńoki.

* Lek. tre t. L udw ik  Tym oftlew iez b. asy­
stent fizjologji i farmakolog]! w tutejszej szkoła we- 
terynarji, a następnie powiaty weterynarz w Koło­
myi otroymał posadę szefa weterynaryjnego przy buł- 
gai-yiem ministerstwie spraw wewnętrznyoh w Sofii.

* P . J .  C hrlstof, fabrykant sterów i żaluzyj, 
uzyskał aa międzynarodowej wystawie sprzętów de- 
mowyeh i artykułów kensumoyjnych w Kolonii sre­
brny medal za swe ryroby. Nie Jest to zresztą pier­
wsze odznaczenie, któro spoty i tę debrze zapisaną 
w księdze przemysłu krgjowego firmę.

* W ybór uzupe łn ia jący  dwóoh ozlounów Ba«y 
powiatowej w Bohorodezanach, z grupy gmin wiej- 
skioh, rozpisany został na dzień 9. s? « mir br.

* E gzam in Jn ra lin saey jn y  d a  nauozyeieli 
szsoł ludowych rozpooznia się przed ok. komisją egza­
minacyjną w Beeazowie, > dniu 19. ..rześnla br. 
Podani wnosić należ; pe dzień 8, września hr.

* W d. 9. zm. odbył się w kościele pa­
rafialnym w Msoibewie ślnb p. Juliana Tarasowioza, 
syna właścicieli dóbr ZoiWiany * panną Jadwigą Toł- 
łoezko, eórką władało!'1 dóbr Wierdomioze.

* Z m arli we Lwowie : Jan Szenderowiez obyw. 
m. Lwowie w 58 t. żyda. Malwina Braun, w i 1 r. 
żyda. Franoiszek Warzecha, cukiernik, w 69 r. ży­
cia. Emil Hansberg ofldeł pooztewy zmarł w 45 ro­
ku żyda.

Adam Boha.au Iwanicki, były dzierżawca dóbr, 
w 72 r. zyoiiu i Amnazy Lubiński, urzędnik magi- 
stratn, zmarli w Przemyślu.

W Gnieźnie zmarł Miohał Michalski, reteran 
wojsk polskioh trzedego pułku ułanów z r. 1830.

We Wiedniu zmazł inspektor kolei Karola Lu­
dwika drugf sze kor .... ojl j-óg żelaznych Nen- 
baner. Zmarły oitMjl się ogólną sympatją kolegów i 
podwładnych urzęd Ików.

* P rzestaw iono przez pomyłkę w ostatnim nu­
merze Gapety końce”  dwa ustępy noweli „Konfi­
tury* Jaś a toku łifwo ie d̂  iy id, ustęp ostatni 
niawłaśoi,.,* twórz, zakończenie. Jest on drugim 
z rzędu izłonem ~ .vmnianej noweli.

* I  osledzenie delegatów  Bady miejskiej eA- 
sjio. ę onegdaj pod przewodnictwem wiceprezydenta 
dr. jr Jdiwiokiego. Omawiano wiele spraw, dotyozą- 
oych uporządkowania lub upiększenia miasta. Między 
innam' oowziętr ’«nwałę, iż w przyszłości dowóz 
siana, uomy, Oagisł, wapna, dalej pędzenie bydła itd. 
ma ię odby ..aó pewn >i w odnośnym planie ezna- 
ozwutr ulicami Plai łoien; został w ten sposób, 
żi żeli uel rab ta śe^ile będzie przestrzeganą, cen­
trum miasta ntrzymai będzie w porządku. Nadto 
każd; weźntb. po zrzuoeniu cegieł obowiązany jest 
skropić dobrze wodą wóz a następnie wytrzeć dobrze 
deski. Dalej postanowione, że w komisarjataoh dziel­
nicy n . i HI. personal urzędniczy powiększony ma 
być przez jednego funkcjonaijusza sanitarnego i je­
dnego strażnika. Jak wiadomo, dzielnloa te są naj­
bardziej zanieozyszezone, to też obowiązkiem tego 
fnnkojonarjnsia będzie, odbywać ciągłe rewizje. De- 
legaei polecili nadto p. prezydentowi, aby się rozpa­
trzył, ozy nie dałoby się do wspomnianych komisar­
iatów przydzielić jeszeze pr iednyu urzędniku, a to 
z tego pewodn, iż personal 'otyohozasowy przecią­
żony jest nadmierną pracą

* Ciekaw© zjaw isko obserwować będzie można 
d. 7. bm. o godzinie 1/l na 9tą wieczorem. Księżyc 
zakryje o tym czasie płanetę Jupiter. Obserwując, 
należy zwracać uwagę na lewą stronę księżyca, tu 
bowiem zasłoni sobą wspomnianą płanetę. Zjawisko 
to ^izedstawia się bardzo zajmująoo przy użyciu ohoó- 
by też perspektywy; bystry wzrok jodnak i bez ulej 
obejść się może.

* Szarańcza. Jeden z prenumeratorów pisze nam 
z Turki pod d. 8. bm.: „Dziś przed południem mię­
dzy godziną 10. a 11. widziałem szarańczę, która 
przelatywała po nad Tnrką w kierunku od wschodu 
na południowy zachód ku Węgrom, nie było jej wiele 
i dosyć rzadko leciała, trwało to jednak z godzinę, 
a nie wiem, jak dłngo leoiała, nim ją obaczyłem*.
- * Na fundację  lm . B ernarda  Liiw onsteina 
złożyli dalej: Pp Aleksander Fieoker 10 zł. Izrael, 
gmina w Bemie 10. Jakób M. Klahrfeld 30. Izrael 
gmina w Gzortkowie 5. Maks Epstein 30. Matylda 
Posner z Warszawy 20 zł. Bazem 105 zł. Z poprze 
dnio wykszanemi 2.508 zł. 75 ot. Ogółem 2.608 zł 
75 ct. i renta na 100 zł.

* Obowiązek w ykazyw ania osób, podiegają- 
oyon ubezpieczenia na wypadek choroby. Namiestni­
ctwo ogłosiło wyjaśnienie o obowiązku pracodawców
00 do wykazywania do powiatowej kasy onorycb tych 
osób. które podlegają onowiązkowi ubezpieczeni- na 
wypadek choroby Obwieszczenie to opiewa:

W myśl §. 31. ustawy z 30. mwoa 1888 Dz. 
PP- nr. 38 pośtamwh namiestnictwo, że przedsię- 
bioroy przemysłowi, względnie pracodawoy, począw­
szy od 1. sierpnia 1889, są obowiązani ™-r0Bió wy­
kazy (zgłoszenia) o wstąpieniu i wystąpieniu osób, 
zatrudnionych w ioh przedsiębiorst icb przeuysło 
wyeh,. o ile zatrudnienie tych osób pociąga t *nbą, 
w myśl powyżej powołanej ustawy, obowiązkowa u- 
bezpieozenie na wypadek ohoroby i należenie do po­
wiatowej kasy chorych, i to wprost do Zjtrządu tej 
powiatowej ! .sy chorych, w obrębie której położone 
jest ich przedsiębiorstwo, zatrudniające osoby obo­
wiązkowi ubezpieczania podlegające.

Zgłoszenie o wstąpieniu winno obejmować imię
1 nazwisko osoby podlegającej obowiązkowi ubezpie­
czenia, oznaczenie kategorji robotników, do której ka­
żda z tych osób należy, a względnie zarobek dzien­
ny, z akim wykazana osoba zostaca przyjętą, lub 
jaki przeciętnie odpowiada jej zatrudnieniu, daty u- 
rocbcnia i Izień wstąpienia do zatrudnienia.

Zgło iZenie > wystąpieniu obejmować v inno imię 
i nazwisko Osoby występującej i dzień wystąpienia

Pracodawcy są obowiązani wnosić te zgłosze­
nia do Zarzadu odnośnej powiatowej kasy choryjh, 
to do każde osoby obowiązkowi ubezpieczeni pod­
legającej, która u nich do roboty wstępuje, najpóźuiej 
trzeciego dnia po wstąpieniu, zaś o jej wystąpieniu 
nąjpóźoiej trzeciego dnia pi ustaniu stosunku pracyf!

Praoodawoy, którzy nie uczynią zadość ppwyż 
szemu obowiązkowi, ulegną skutkom prawnym za­
grożonym w §§. 32. i 67 ustawy z 30. marca 1888 
Dz. pp. nr. 33.

* Z jazd koieżefiSKl. W Przemyślu w dniach 
80. i 31. zm, odbył się za inicjatywą adr. dr. F ry- 
dryka Smutnego < p. Boman- Yimpeler dyrektora 
ssminsrjum nauczycielskiego w Bzeszowie, zjazd da- 
wnyol nozniów przemyskiego gimnazjum. którzy przed 
trzydziestu ltty t. j. z końoem lipea r. 1859 po zło­
żeniu egzaminu dojrzałości opuścili ławy szkolne

* Zarząd zak ładu  ubezpieczenia ro b o tn i­
ków  n a  w ypadek odbył d. 3. bm. trzecie posie­
dzenie w obecności przrwodnicząoego dr. Domaszew- 
skiego, tegoż zastępcy p. Rrasnckiego i 11 człon­
ków zarządu. u» porzv u dziennym którego było 
obsadzenie posady kierownika biura teg( zakładu. 
Podań wpłynęło 8. .

Przed przedstawieniem kompetentów, postawił 
przewodniczący wniosek, aby członkowie nt? udzi«- 
lali od siebie sprawozdań dziennikom, ale. aby tylko 
protokoły podawać im z posiedzeń. Mańkowski sprzi- 
oiwia się temu wnioskowi, jako sprawie, która sta­
tutem nie jest objętą i jako ograniczeniu, któreby 
krępowało swobodę obywatelską członków zarzadu. 
Sprzeciwia się temu wnioskowi i p. Krasooki, po­
nieważ ograniczenie swobody członków wywołaćby mo­
gło polemikę i krytykę protokołów. Dr. Fedorowicz jest 
za obcwiązkowem ogłaszaniem protokołów z posie­
dzeń, oo Jeż po krótkiej dyskusji uchwalono i pozo­
stawiono prezydium redagowanie tychżi. Wniosę; 
ograniczenia swobody członków oo do nduielania 
sprawozdań dziennikom, wnioskodawca cofnął

Przystąpiono do obsadzenia posady 1 'orownika 
biura. Większość w; Jlzi-ł". administracyjnego (refe­
rent p. Bozwadowski), przedstawia od siebie kandy­
datów w osobach; p. Listowskiego, który ponawia 
żądanie 3.000 zł. pensji i 600 zł kwaterowego, 
kwinkwenia w kwocie 300 zł. i policz mia mu 10 
lat służby; następnie p. Nowosielskiego o. k. korni 
sarza powiatowego, który żąda 2.600 zł. pensji i 
również policzenia 10 lat służby. Mańkowski stawiał 
wniosek, aby nad uodaniami kandydatów, którzy sta­
wiają wyższe żądania aniżel< te, jakie w konkursie 
były określone, przejść do porządku dziennego. Dr. 
Fedorowioz oświadczył, iż będzie głosował za No­
wosielskim. Pan Krasuoki podnosi kandydaturę p. 
Henryka Lama. Po ożywionej dyskusji przystąpiono 
do głosowania, któro pan przewodniczący życzył so­
bie przeprowadzić imiennie. P. Mańkowski stawia 
wniosek, aby głosowano kartkami, co też popierają 
p. radca Seiche i Krasuoki; wniosek ten uchwalono 
7 głosami przeciw 5. Na skrutatorów powołał pan 
przewodniczący pp. Seitza i Mańkowskiego. Po obli­
czeniu głosow okazało się, iż p. Henryk Lam otrzy­
mał 7 głosów, p Nowosielski zaś 6 głosów; poozem 
p. przewodniczący ogłosił, iż p. Henryk Lan jest 
mianowany przez zarząd kierownikiem binra za­
kłada.

Zć spo rtu . Wyśeigi, urządzone przez onoerów 
pułku dragonów nr. 9. na polach Nowej Żuczki we 
czwartek 1. bm., przedstawiały widok bardzo zajmu­
jący. W  1-szem steeple-ohase zwyciężyła „Ella* po­
rucznika Wilhelma Yoyty, który sam jechał. Drogim 
był wałach „Apie* rotmistrza Nowotnego, e trzecim 
wałach „Ewiger Jude* porucznika br. Bisohoffshau- 
sana. W biegu z przeszkodami,. w którym wzięło 
udział tylko 4 jeźdźców (z 12 zapisanych), zwyciężył 
porucznik Wacław Yoit na swym „Gidran’ie“. _ I ane 
konie nie wzięły wszystkich przeszkód. W Zgiem 
steepie-chsse biegało 5 kont (z 16 zapisanych), Pierw­
szym był u mety podpor. Mikołaj Sztriberny na wła­
snej klaczy „Paulina*, drugim podpor. R. Spitzner 
na własnym „Tartuff®*, a trzecim rotrn. Nowotny na 
własnym wałachu „Apostel*. Jeden z jeźdzoów, br. 
Bischoffshausen, przy braniu przeszkody upadł z ko­
niem, leoz odn iłsz; się, brał udział w wyścigu; 
oczywiście stanął u mety ostatni. „Amara*, piękna 
klaoz por. Janko, odrazu ominęła przeszkodę i została 
wyeofaną. W biegu myśliwskim oficerów na koniach 
służbowych, prowadzonym przez rotm. br. Gehringa, 
wziął pierwszą nagrodę por. A. Zellioh na 6-letnim 
„Gubernatorze*, drugą rotm. Szasziiewicz na siwo- 
szu „Egmont*, trzecią podpor. Maurig na „Gallopin H.* 
W wielkim steeple-ohase o nagrodę dam wzięło udział 
4 jeźdzoów (z 9 zapisanych). Z tych por. Loffier na 
WBpani^iyu Iwo szu „Pirat" musiał wycofać się z to­
ru, koń br~ieiu, dwukrotnie zwracany, nie chciał 
wziąć pierwszej przeszkody. Kadet Strańsky na „Izma- 
ilu* prowadzi] bieg, lecz przy końcu por. Sztriberny 
na br. Thfingena wałaehu „Milbanke" nrześeignął

go i ■? iął pierwszą nsgrodf. Drugim był u meti 
rotm. Nowotny na Bwym „Aerolicie*. Oprócz tego 
z rozmaitem szozęśoiem, przewracając się z końmi, 
myląc w biegu i omijając przeszkody, śoigali się pa­
rokrotnie żołnierze i podoficerowie pułku. Biegi te 
jednak nie dorosły do miana wyścigów.

Nagrodę dam stanowił pyszny serwis do her­
baty ze srebra i majoliki; inne nagrody składały się 
z kosztownych zegarków, rewolwerów, szabli, lornet 
Polowych itp. Żołnierze otrzymywali po 20,15, 5 itd. 
dukatów. -rtfgj

* Z N iska donoszą że uowowybrauy poseł, p. 
Walenty J a c h y m ,  o którego złożeniu mandatu po­
selskiego tyle w dziennikach i poufnie mówiono — 
cofnął onegdaj swoją rezygnację i podał do namie­
stnictwa następuj ,oe pismo : „Bezyguaoja moja z wy­
boru na posła do sejmu kraj. z mniejszych posiadło­
ści okręgu niżańskiego wniesiona d. 18. lipoa br. 
do c. k. starostwa w Nisko, była w y m u s z o n a  
n mnie groźbą, przeto zgodnie z wolą swych wy­
borców cofam takową. Nisko d. 3. sierpnia 1888,

Walenty Jachym
Kontrkandydatem Jaohma był, jak wiadomo, 

p. Stanisław Jędrzejowicz.
* Bom ans z żydów ką. Izr iiicoy szyn. .rze 

w Kuczurmare na Bukowinie nie mają szozęśoia do 
swych córek. Przed dwoma tygodniami zakochał się 
parobozak Litwinink w młodej żydówce, córce szyn- 
karza Henscbmanna, wykradł ją i ukrył tak, że do­
tychczas rodzice odszukać jej nie mogą. Obecnie zno­
wu inny szynkarz tamtejszy, Jankel Engler wniósł 
wczoraj do sądn urzędowe doniesienie, że w piąte 
alotniła mu się z domu 16 letnii eórka S*r^, za­
brawszy ojou 200 zł. gotówką i rozmaite biżuterje. 
Engler twierdzi, że córkę uprowadził mu niejaki Dor- 
di Mioilenko. młody parobczak, re. kat. wyznania, 
który już od dłuższegp ozasu zalecał się do Sary i 
naw i bez wiedzy Englera zaręczył się z piękną ss- 
mitką.

* U tonięcie. Zandarmerja stereżynieoka ua Bu­
kowinie wydobyła z potoku pod Storożyńtem zwłoki 
kobiety wiejskiej Dominiki Grigori Kostau Klotresou* 
Iowej. O ile zdołano zbadać, położyła się ona spać 
na brzegu rzeki i prawdopodobnie we śnie stoczyła 
się do wody, gdzie utonęłs. Nieszczęśliwa osierociła 
kilkoro drobnych dzieci.

* K radzież n a  poczcie. Do urzędu pocztowe­
go w Załuczu włamali się w nocy z czwartku ua 
piątce niewyśledzeni złodzieje i zabrali z kasy prze­
szło 2000 zł. Celem przeprowadzenia śledztwa, wy­
słano ze Lwowa na miejsce czynu komisarza po­
cztowego.

* P o żar. W jfory z 3. aa bm. o godzinie 1. 
wybuchł pożsr w realności p. iWagnera pizy ulicy 
„Na Błoniu* za, dworcem kolei Karola Ludwika. 
Spłonęły' stodołi^* stajnia, szopa ] don. r ar tero wy, 
zbudowany z drzewa. Bealneśó ta była chwilowo aie

miee&ałą. Zachodzi podejrzenia, że ogień został 
podłożtiny. Szkoda jest znaczna.

* Stan^ pow ie trza . Obserwatorjnm a.aoły poli­
technicznej donosi 5. sierpnia:

*V obu ubiegłych dobach, licząc od 12 godz. 
w południe dnia 3. bm., mieliśmy wiatr z zachcdniąj 
strony, niebo częściowo pogodne, a powietrze miernie 
wilgotne. Opadu woale nie było.

Średnia ten. deratura doby sobotniej była 19'5*, 
niedzielnej 20 2' 0 ; najwyższą 25-4# C, mieliśmy 
wczoraj w południe; najniższą ld̂ O® O wczora nad 
ranem.

Zniżka barometryozna 745 -750 mm. znajdo­
wała się w Norwegii; zwyżka 770—765 w Arstrji.

Stan barometru zredukowany do poziomu mo­
n a  był dziś o 9 rano 762 mm.

Prognoza na dobę następną id 1.2. godziny' 
w południe 5. sierpnia.

Wiatr z zachodniej strony, średnia temperatura 
doby około 20° O stan nieba zmienny, a powietrze 
przybiera na wilgoci i skłonne jest do burzy; oo nąj- 
więoej deszcz chwilowy.

* J u t r o , d. 6. sierpnia: łw. Przem P. — św. 
Uspen. św. Anny.

— F ark as . W sprawie wygranej 480.000 zł. na 
lettrji liczbowej, donoszą, iż sędzia powiat) wj - z Aradu 
Koyscs zasekwestrował 7 0 0 0  zł. znajdujących się 
v młodego bratu Farkasa. Go do owych zaś 200.000 
zł deponowanych w banku węgierskim, Bogdanf' 
teść Farkasa złożył książeczkę wkładkową banku 
w ręce obrońcy Farkasa, adwokata Eotwosa, z rsszty

ś pieniędzy 25.000 zł., mających się u Bogdanfiego 
znajdować, 300 zł. na cele dobroczynne, 22.000 zł. 
zatrzymał sobie, jako nalużąoe się mu od Farkasi; 
Skarb loteryjny zajął taki“ meble Farkasa w Buda­
peszcie, ocenione ua 2000 zł. 1 pani Telkes1 rucho­
mości oszacowane na 80 zł. z oentami — a to na 
ewentualna pokrycie sumy 480.000 zł.

— F a ta in e  m anew ry . Z Bndapuszti donoszą 
pod d. 3 bm.: D. 31. zm. odbywał 18 pułk huza­
rów ćwiczenia zakończone atakiem 0 ., iż skutek ata­
ku był ten, że 78 koni odstawiono jako niezdolne do 
dalszej służby, a Iknnastu huzarów musiano oddać 
pod opiekę służby sanitarnej. Trzeoh między niemi 
jest eiężko skaleczonych. Jeden wczoraj umarł.

— Dr. F a lb  zapowiada jako najbliższe dni kry- 
tyezne pierwszego rzędu: 11. sierpnia, 9. września, 
25. października i 23. listopada br.

— T elefon  między Wiedniem a Pesztem wkrótce 
już wejdzie w życie. Projekta na trzy linje otrzyma­
ły iuż zatwierdzenie.

— S tre jk i- W Pradze zawiesiło d. 8. bm. 1400 
stolarzy robotę. — Liworńie i Mantui wybuchł" bez­
robocie piekarzy.

— P o ż a r  wybuchł w zakładzie kąpielowym w 
Szmeksie (na Węgrzech) d. 3. bm. Zgorzało de szczę­
tu kasyno i kawiarnia. Pośród publioznośoi kąpielo­
wej panowała ogromna panika,

— W i_że E iffla zwiedzi? Jnla 8. b. m. szach 
perski

— A erolit. W bliskośoi miasta Olwiopola, po 
krótkotrwałej burzy Bpadł z hukiem arm?'nieh wy- 
a trz a łó w  aerolit i zarył się w ziemię. Gdy go odzna- 
lezione, okazało się, iż kamień był zupełnie przepa­
lony i rozsypał się jak glina. Waga dochodzi 26 
funtów.

— Spory szm at z iem i pr: . jadł z rąk cudzo­
ziemskich w polskie. Są to dobra Krzełów w Króle­
stwie Polokiem, odkupione przez margrabiego Zy­
gmunta Wielopolskiego od Prosaka Lauterbaeha, za 
cenę 242.000 rubli. Dobra te obejmują 153 włók 
obszaru, a w nim 80 włok lasu z resztkami o iza 
łyeh dębów, sosen i modrzewi. Jakie to drzewa były 
ongi w tamecznych lasach, wskazuje nejlepiej to, że 
wyborowe dęby sprzedawano po 250 rubli, a olbrzy­
mia sosny i modrzewie po 100 rubli.

— N iezw ykło upa ły . Z Sebastopoia donoszą 
dziennikom petersburskim • niebywałych upałach, 
jakie dotychczas trwają w tamtyoh okolioaoh.

Termometr w oiągu dnia doohodsi czasami do 
-j- 42 st. K., a temperatura wody podnosi się prze­
szło do -j-22 st. B. W dodatku na przedmieścia, 
zabrakło wody, tak, że mieszkańay trapieni e ią - . 
głam pragnieniem.

— M im ow olny dzl"«iobóJca. Wypadek zabój 
stwa własnego dziecięcia,' iście przerażająey, wyda­
rzy1 się w ubiegłym tygodniu we wal Szonowice pod
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Raciborzem na Górnym Ssląsku. Pewien mieszkaniec 
wspomnianej wsi wyjechał na pole, celem nakosienia 
paszy, wziąwszy ze sobą swojego kilkoletniego syna. 
Gdy już wiz pełen hył trawy, pewstała burza z nie 
Wą. W przypuszc eniu, iż chłopak uciekł przed dc- 
szoaem do dumn, chłop odjeohał również z pola, 
wetknąwszy uprzednio, wedle zwyczaju, kosę w trawę 
Gdy przybył do domu, nie znalazł chłopca, rozpo­
częto więc poszukiwania, na razie jednak daremne. 
Niesttly jeden z domowników zrzucając trawę z woza, 
ujrsał straszny widok: martwe chłopię leżało z kosą 
w piersiaoh... Hiidek z obawy przed zmoknięoiem, 
zagrzebał się w trawę, a ojciec nie wiedząo o tern, 
przebił go kosą; krsyku i jęków nieszezęśliwego 
wśród grzmotów i rozszalałej borzy, mimowolny sa­
mobójca nie mógł słyszeć...

— Ekshum acja. W Nizzy odbyła się w tych 
dniach ekshumują popiołów jenerała Mareeau, które 
prseniasions zostaną de Panteonu Podczas gdy gra­
barze rozkopywali grób familijny, delegowany rządu, 
p. Noe Parfait, o dozy teł protokół, etwierdzająoy, iż 
prochy jenerała złożono w r. 1837 w familijnym gro­
bie. Protokół ten zawierał dalej, że Mareeau pierwo­
tnie poohowany b jł na plaou boja w Altenkiroben, 
że następnie na rozkaz jenerała Hardy, gubernatora 
Koblencji, zwłoki te odkopano i spalono, a popioły 
umieszczono w urnie. W r. 1804 złodzieje, w na­
dziei odnalezienia w urnie klejnotów, otworsyli ją, 
pesostawili jednak popioły, które tym razem oddano 
siostrze jenerała.

Ta ostatnia zatrzymała część popiołów dla sie­
bie. t<ęśó darowałe miastu Chartres, gdzie relikwie 
te umiesaosono pod pomnikiem jenerała. Po śmierci 
siestry, popioły umieszczono w grobie familijnym. 
PrsJ odkopywaniu iob natrafiono najpierw na naczy­
nie gliniane, w którtm spoczywała fajansowa tru­
mna. Tak naczynie, jak i urna, były rozbite, pełne 
ziemi i z niej to depicro wydobyto drobną metalową 
pusakę, na której mosiyin>j UbUezoe widniał napie: 
n][*roeau, gónóral de la liópnbliiyje". Obecni po­
dzielili się resztkami urny, puszkę zaś zabrał przed- 
ttaWioiel rządu.

— Dr. K lim osch znany adwokat wiedeński 
wpsdł, jak donoszą z Wiednia, w olłąkanie.

— W ilkle Collins, głośny powieś oiepisarz an- 
gislski, jggt umierający. Urodził się on w r. 1824. 
Ojciec jago, Wilhelm, znany w Anglji malarz rodza­
jowi prceznaozył go do zawodu kupieckiego. Młody 
Wllkle przeciei nie zasmakował w podwójnej buchal- 
terji- IJoząo się nstawioznie, ro /szsrzjł zapas swych 
•ir^domośoi j nkształoił styl... Pierwsze jego dsieło, 
życiorys ojoa, natychmiast zjednało mu oklask. Pó­
źniej został stałym współpracownikiem tygodników, 
wyó*w»nyoh przez Diokensa. Powieści jego należą do 
redsęju t. zw. sensaoyjnyoh romansów i cieszą się w 
Anglji nadzwyczajną poezytneśoią. Dały mn one sła­
wę 1 m*jątek. Jedyny jego dramat „The frtzen desa", 
należnej £0 najozfiściej grywanych sitak w Anglji. 
Ut*wJ  Pióra Collinsa tłómaozono na wiele języków, 
a pemiędiy innemi i na polski.

Z naszych zdrojowisk.
R y m a n ó w  d. 1. sierpnia.

Dnia 24. lipca przybyła tn wyprawa mło­
dych “ edyków w liczbie osób 24. Wyprawa ta, 
urządzona p0d protektoratem dr. Korczyńskiego, 
rektor* krakowskiego uniwersytetu, celem pozna­
nia zdrojowisk krajowych, zwiedziło już Babkę, 
Żegiestów, Krynicę, Szczawnicę i Iwonicz.

Hr. Anna Potocka wraz z zarządem kąpie­
lowym najserdeczniej ugościła przybyszów. Za- 

Je d n ie  z wózków zesiedli i oglądnęli się w przy- 
y* ińWanych dla nich pokojach domu zdrojowego, 
zaproszono ich do stołu, przy którym spełniono 
liczne toasty : na cześć właścicielki zakładu i jego 
Pomyślność, zdrowia gości, lekarzy zdrojowych, 
aarządu, dalej kolonii leczniczej, Alma Matri, 
•sgollou., dr. Krówczyńskiego, obecnego przy 
atole dr. Piotra, Chmielewskiego z Warszawy. Naj­
piękniejszym niezawodnie był toast ks. Lewi­
ckiego r. g. na zgodę obu narodowości, wysnuty 
1 obustronnych przyjaznych objawów, tutaj na 
m*«j8cu spostrzedz się dających. W odpowiedzi 
na to, młodzież zaintonowała .muohaja lita", 
a ks. kanonik Szałaj, proboszcz r. ł. z Korczyny 

że w pierwszej linii duchowni obu 
obrządków, powołani są do zagojenia ran nie­
zgody, szatańską ręką zasianej!

Po obiedzie zwiedzono zakład. Zaczęto od 
tutejszej l e c z n i c z e j  k o l o n i i ,  która z po­
wodu wielkiej liczby przyjętych w r. b. mieści 
8‘ę aż w trzech domach, w jednym odstąpionym 
przez hr. Potocką i w dwóch innych prywatnych.

Wszędzie znaleziono wzorowy porządek. 
Przed głównem zabudowaniem chłopcy wystąpili 
w rynstunku wojskowym ze sztandarem i ka­
rabinkami. Zprezentowawszy bron wykrzyknęli 
nasi wiwat i zanucili pieśni narodowe.

Zwiedzających dr. Dukiet pojaśnił o całem 
“radzen iu  wewnętrznem pod względem lekar­
skim i djetetycznym udzielając każdemu bardzo 
ciekawe tegoroczne sprawozdanie komitetu. Na 
pamiątkę zsś rozdano „Modlitwę dzieci" u stóp 
Bogarodzicy w Kymanowio, prześliczny wiersz 
P- Wł. Bełzy ilustrowany bardzo ładnie przez 
P- Marylę Młodnicką. Komitet wydał ten wiersz 
na korzyść budowy leczniczej kolonii. Daj Boże, 
by fundusz bndowy mógł być zebrany jak naj­
rychlej ; w tych bowiem warunkach jak dotych­
czas kolonia istnieć może przy prawdziwem 
tylko poświęceniu i zaparcia Bię wszystkich za­
rządzających tą instytucją. Czyż wszakże można 
czy się godzi wymagać z jednej strony takich 
wysiłków ?

Wszyscy goście nie mieli słów na objawie­
nie godziwa, i t  w . tych rozmiarach istnieje tej 
doniosłości instytucja, a którą w kraju tak mało 
jeszcze znają.

Po opuszczeniu kolonii zwiedzano łazienki, 
źródła, kąpiele rzeczne, znakomicie w tym roku 
urządzone z wodospadem, służącym za tusz na­
turalny, dalej plac ZBbaw, budowy kolonii, willi 
pp. Zontaków, wspaniały dworzec zdrojowy it;>.

Wieczorem urządzony był bal, na którym 
bawiono się ochoczo do rana.

Nazajutrz rano po śniadaniu odjechali nasi 
goście żegDając serdecznem podziękowaniem za 
prawdziwie staropolską gościnność.

Wieczorem d. 25. zm. mieliśmy nową uro­
czystość. Wspaniały pochód całej dziatwy go­
szczącej jr Rymanowie z kolonją i muzyką na 
czele. Dwa wielkie sztandary, lampiony, cho­
rągiewki, karabinki niesione przez dziatwę przed­
stawiały uroczy widok- Malcy wymusztrowani 
dzielnie maszerowali. Za dziatwą tłum gości 
kąpielowych. Wszystko zdążało do dworku, gdzie 
bawi hr. Anna Potocka. Była to „serenada"; 
w wilię imienin ptzezacnej właścicielki, serenada 
podyktowana uczuciem najszczerszej gorącej mi­
łości, którą przejęci Są wszyscy dla tej wielkiej 
miłośniczki kraju i ludzkości. Tłumaczeni uczuć 
zgromadzonej dziatwy i gości był dr. Zuliński. 
Dziatwa odśpiewała „Niech żyje nam" i »Mno-

lita". Muzyka odegrała poutpnri z pieśni 
“ brodowych, pocz?m wśród wspaniałych ogni

bengalskich tłum cały wykrzyknął po trzykroć 
„Wiwat!" Rozrzewniona hrabina dziękowałs ser 
decznie. Kto zaś był świadkiem, nin zapomni 
łatwo całej tej uroczystości, tern podnioślejszej, 
że nie sztucznie wywołanej.

Gości mamy pełno. Wszystkie domy za­
jęte, mimo że już niektórzy wyjeżdżają. Tak 
przed paru dniami wyjechała ztąd bawiąca tu 6 
tygodui ministrowa Zaleska. Podobnie jak roku 
zeszłego i w bieżącym rokn interesowała się 
bardzo wszystkiem, co dotyczy zakładu a między 
innemi parę razy odwiedzała kolonję, zachodząc 
nawet do kuchni. Przy odjezdnem złożyła też 
znaczny datek podobnie jak na kaplicę. Hrabina 
też tn  gremio z członkami komitetu na czele 
żegnała dostojnego gościa.

Teatr, literatura i muzyka.
— K o n k u r s .  Z zapisu śp. jenerała Oktawiusia 

Augnstynowiesa ogłasza Akademia Umiejętności w Kia- 
kewit konkurs de nagrody na temat:

„Dzieje zniesienia zależnośoi poddańeztj i uwła- 
szozsnia włościan w krajaoh, które niegdyś w skład 
byłej Bseasypespolitej polskiej wohodsiły, poprstdtono 
bietoryoznym poglądem na wytworsenie lę klasy 
włośoiańskiej w dawnej Polsoe; jej rozwój i stopnio­
wy upadek z uwzględnieniem wszelkich objawów tak 
w literaturze nasze] jak i w samem społeczeństwie, 
mająoyeh na oelu polepszenie losu tej klasy".

Temat powyższy rozdzielony zostaje na n&ztępu- 
jąes pięć części:

1. Dzieje ludności włościańskiej w dawnej Pol­
sce Piastowskiej, mianowicie w Wielkopolsoc, Mało- 
polsoe, Mazowszu, Kujawach i na Szlązku.

2. Dtieje ludności włościańskiej na Busi i Li­
twie.

3. Dzieje zalesiania zalażneśoi poddańcsyoh 
w krajaoh byłej Rzeczypospolitej przyłąezonyeh do ce­
sarstwa rosyjskiego z uwzględnieniem także Inilant 
i Kurlandji.

4. Dzieje zniesienia tejże saitżnośoi w kraj ich 
przyłączonych do Królestwa pruskiego, mianowicie 
w Prusisoh królewskleh i w Ks. Poznańskitm; wreszcie:

5. Dzieje zniesienia tejże zależności w krsj oh 
przyłąezonyeh do cesarstwa austrjaokiego.

W części czwartej i piątej należy uwzględniś 
także Szlązk, jako integralną część Pelskl. Piastow­
skiej.

W części pierwszej i drugiej, obejmującej hl- 
atorję ludności wieśuiaszej w dawnej Polsce, winny 
byś dokładnie wyjaśnione fakta, z których wywiązała 
się zależność poddańoza, oraz stosunek wieśniaka de 
gruntu przezeń posiadanego, jaki istaiał pierwiastko - 
wo. Literatura dotyoząoa kwestji rozwiązania i uregu­
lowania stosunków włośoinńskioh, w trzsch ostatnich 
ozęśoiaeh uwzględnioną być winna.

Tamat powyższy może być opracowany bądź 
w całości, bądź też każda część osobno. Jednolite 
oprnsowania bądź całego tematu, bądź też pierwszych 
dwóch lub trzech ostatnich ozęśoi razem, przede wszy - 
stkiem zaś pierwszych dwóch rasem, będą mieć pierw­
szeństwo do nagrody przed równie dobremi opraco­
waniami osobnemi pojedynczych cnęśoi.

Zn najlepsze opracowania uznane będą tylko 
takie, które nietylko celować będą między innemi 
praoami przedłożonymi, ale nadto będą odpowiadać 
dzisiejszym wymaganiom nauki.

Nagrody ustanowione sostają następnie:
a) sa część 1 i 2-gą po 1.000 zł. w. a
b) sa ezęśó S-oią 1.600 zł.
r za część 4-tą 1.200 zł.
d) sa część 5-tą 1.400 zł.
Nagrodzone opracowania winny być ogłoszone 

drukiem. Na ten cel przeznaczony zostaje fundusz 
1.800 zł. w. a., gdyby takowy nie wystarczył na 
pokryoit kosztów druku, autorowie winni pokryć nad­
wyżkę zo swego, w stosunku do objętośoi swoiab prac.

Opracowania winny byś nadesłane do Akademii 
Umiejętności najdalej do końoa grudnia 1891 i.

Kraków d. 29. lipoa 1886.
8t. Tarnowski, sekretarz gen.

— L i t e r a t u r a  p o l s k a  za g r s u l e ą  W do­
datku powieściowym do piBma Oraidanin zacięto 
drukować przekład powieści Winoentege hr. Lesia 
„Ostatni burgraf". National a d. 11. bm. rozpoczął 
druk nowsi Adama Szymańskiego, w przekładzie 
francuskim.

— P r z e k ł a d .  Wyohodząoy w Pradze Bbornih 
iluslrotanych romanu, umieszoza od dłuższego ozssu 
w przekładzie czeskim, powieść Sienkiewicza : „Ogniem 
i mieczem".

— J ó z e f  B r a n d t  bawi na wilegiaturze w swej
posiadłości, Orońshi w Królestwie polakiem.

Dział ekonomiczny.
Zaraza bydlęca. 2  powodu dalszego sze­

rzenia się zarazy pyskowej i racicowej w kraju, 
ustanowiono przestrzeń zapowietrzoną do której 
wliczono całe powiaty polityczne: sanocl liski 
rohatyóski i powiat sądowy mielecki, a’ nadto 
następujące miejscowości powiatu poHt. eokal- 
skiego: Sieltfc, KoliOEków, Parchacz, Horodyszcze 
bazyljańskie, Krystynopol, Nowydwór Głuchów, 
Waniów, Góra, Prusinów, Witków, Bełz, Tasa­
ków, Żużel, Worochta, Oserdów; naBtępująoe 
gminy powiatu Samborskiego: Stupnica. Sielec, 
Szade, Kulczyce, Radłowice, Krażyki, Kalinów; 
miejscowości powiatu polityeznego kołomyjskiego: 
Liski, Korszów, Kamionki wielkie z Futowcami, 
Turka z Dobrowódką i Czeremchów; miejsco­
wości powiatu politycznego trembowelskiego: 
Laskowce, Wierzbowiec, Bomanówha. Mogielnica, 
Budzanów, Młyniska, Kobyłowłoki; miejscowości 
powiatu złoczowskiego: Trościaniee mały, Chmie­
lów, Kołtów, Nuszcze, lwa«zów, Podlipce, Za- 
zule. Folwarki, Bieniów, Zarzecze, Ghilczyce, 
Woroniaki, Jasionówce, Złoczów, Podbórz, Ba- 
łuczyn, Kutkorz, Olszanka mała, Bortków i Skni- 
łów; wreszcie w powiecie politycznym wadowic­
kim zniesiono przestrzeń zapowietrzoną ustano­
wioną rozporządzeniem z dnia 19. czerwca br., 
a natomiast wcielono do przostrzem zapowie­
trzonej następujące miejscowości tego powiatu: 
Benczyn, Borek szlachecki, Brzeźnica, Dąbrów­
ka, Facimiecb, Gołnchowice, Jaśkowice, Kopy- 
tówka, Krzęcin, Leńcze górne, Marcyporęba, No­
wodwory, Ochodza, Paszkówka, Podchybie, Po­
lanka hallerowska, Pozowice, Sosnowice, Wielkie 
drogi, Zelczyna, Brzezinka ad Kopytówka, Ko­
sowa Półwieś, Ryezów, Spytkowice, Poleowice, 
Podolsze, Lączauy, Chrząstowice, Zator;

W powiecie rzeszowskim oprócz zamknię­
tych powiatów sądowych Tyczyn i Strzyżów 
ustanowiono przestrzeń zapowietrzoną, do której 
wcielono następujące miejscowości z okręgu są­
dowego głogowskiego: Hucisko ad Przewrotne, 
Pogwizdów, Przewrotne, Styków, Głogów, Wy­
soka i Stobierna, a nadto Babice, Lutoryż, Za- 
rzycze, Pobitno i Boguchwała z okręgu sądowego

uwOŁltJgU.
W obrębie tych wszystkich zapowietrzonych 

przestrzeni nie wolno odbywać targów na bydło

rogate, owce, kozy i świnie z wyjątkiem targów 
na konie, również nie wolno ładować i wyłado­
wywać tych zwierząt na stacjach kolejowych. 
Z obrębu tych zapowietrzonych przestrzeni nie 
wolno wyprowadzać, ani też do nich wprowadzać 
zwierząt wyżej wymienionych.

Zakazani targi na zwierzęta racicowe, z wy­
jątkiem targów na konie, tudzież stacje ładowa­
nia i wyładowania tych zwierząt: w Białej, w Tar­
nowie, w Rzeszowie, w Samborze, w Otynii, ja- 
koteż targi w Dąbrowie.

Zniesiono przestrzeń zapowietrzoną w po­
wiecie łańcuckim z wyjątkiem dwóch miejscowośei 
tegoż powiatu: Gorliczyua i Swiętoniowa; i ze­
zwolono ładować i wyładowywać zwierzęta ra­
cicowe na stacji kolejowej w Stanisławowie, 
pr/.y ścisłem zastosowaniu obowiązujących roz­
porządzeń.

W ystawa ro ln ic za  w fizeszowie. W dn.
14. do 20. sierpnia b. r. ma odbyć się w Rze­
szowie, w sali Towarzystwa rolniczego, wystawa 
nasion, zbóż i wszelkich ziemiopłodów. Wedle 
nadesłanej nam depeszy, do wystawy kwalifikują 
się: Wszelkie gatunki zbóż i tychże odmiany; 
wszelkie gatunki i odmiany nasion strączkowych, 
olejnych i przemysłowych; wszelkie gatunki traw, 
k .miozyny, kartofli i chmielu, w ilości dwóch litr 
nasienia z każdego gatunku.

Aby wystawa nasion i ziemiopłodów mogła 
dopiąć zamierzonych celów, pożądane jest nade­
słanie okazów, ich wzrostu w naturze, które dać 
mogą pojęcie o sile ich krzewienia, o wysokości 
i tęgości słomy, o formie,; długości i zawartości 
kłosów lub strączków,, n obfitości gron na szy- 
pułco u chmielu, a zawiązków w kartoflach. Do 
każdego więc gatunku lub odmiany zboża należy 
dołączyć około 30 kłosów, wedle możności z całą 
długością słomy; przy innych ziemiopłodach wy­
starczy: okaz dwóch krzaków kartofli, Btarannie 
z zawiązkami wybranych,1 kilka lętów z roślin 
strączkowych, kilka gron chmielu, kilka kit tra­
wy, kukurudzy i t. p.

Producenci, obayłający wystawę, zechcą 
przy każdym gatunku na przytwierdzonej doń 
kartce, podać:

Nazwę gatunku, i osobliwą wedle ich prze­
konania zaletę tegoż; przeciętną wydatność 
z morga, licząc na metryczne korce; miejsce na­
bycia i cenę za 100 kilo (jeśli nadesłany gatu­
nek jest do sprzedaży).

Nadesłane na wyB.tawę nasiona i ziemio­
płody należy między 6 12. sierpnia złożyć
w sekretaijacie Towarzystwa rolniczego w Rze­
szowie.

Wywóz pszenicy rosy jsk ie j. O wywozie 
pszenicy z południowej Rosji donoszą z O dessy:

Ożywienie zapanowało nareszcie stanowczo 
na tutejszym rynku zbożowym. Dokonano powa­
żnych obrotów pszenicą po cenach bez zmiany, 
a z zakupionego towaru znaczna część przezna­
czoną jest na wywóz. Eksport przyjąłby nawet 
jeszcze większe rozmiary, gdyby rozporządzano 
dostateczną ilością okrętów. Zwiększone zapo­
trzebowanie spowodowało otrzymanie się cen 
frachtowych. Towaru gotowego do ładunku aie 
brak, gdyż z jednej strony zapasy, wprawdzie 
głównie gatunków średnich, są jeszcze znaczne, 
z drugiej zaś odpływające zboże zastępują dowo­
zy świeże, szczególniej morzem.

W łoskie l j s y  Czerwonego K rzyża. Po 50 
lirów wygrały: Serja 2348 nr. 16, s. 3887 nr, 
19, s. 3865 nr. 43, s. 4696 ar. 10, s. 4893 nr. 
28, s. 5101 nr. 35, s. 8586 nr. 28. b. 9909 nr. 
7 i 8. 11309 nr. 19.

W ciągnieniu amortyzacyjnym wyszły se-
rje: 2801. 2769, 4048, 4194, 4786, 6528; 7039, 
9010, 9188, 10145, 11589 i 11835.

T uliisii jButr M o i i f .
W ie d e ń  d. 5. sierpnia. Cesarzowi ma 

towarzyszyć do Berlina szef jlnego sztabu 
Beck.

Peszt d: 5. sierpnia. Jak słychać, ma 
być ze względów strategicznych zbudowany 
stały most na Sawie ku Serbii. Hr. Andras 
sy znowu zachorował.

A r a d  d. u. sierpnia. Arcyksiążę Al­
brecht przybył ttf wczoraj w południe, pnfrli- 
cznoSĆ witała go z zapałem, miasto była' 
w chorągiewki ustrojone. Po. południu był 
obiad dla wojskowości, dziś poczynają się 
manewry.

Paryż d, 5. sierpnia. Z 178 wybo­
rów uzupełniających do Rad departamental­
nych, wiadomych jest jnż 154. Wybranych 
zostało 118 republikanów i 41 konserwaty­
stów; republikanie stracili |3  mandatów. — 
W Operze odbyło się wczoraj galowe przed­
stawienie z powodu otwarcia nowej Sorbonny 
na cześć studentów francuskich i obcych. 
Parnota powitano huczńemi oklaskami, i ca­
łe zgromadzenie z zapałem śpiewało mar- 
syliankę.

Paryż d. 5. sierpnia. W uzupełnieniu 
podanych w Kurjene W am . doniesień o umo­
wie aiemiecko-włóskiej, opowiadają w tutej­
szych poinformowanych kołach, że w pomoc 
Niemcom przeciw Francji oddane będą dwa 
korpusy włoskie, 5 weroński i 6 boloński, pod 
komendą jen. Pianella, dowódcy 5 korpusu. 
Powodem ma być to, że do wojny francusko- 
niemieckiej wmięszałaby się także Rosja, 
w którym to jazie, oprócz Austrji, wystąpi 
przeciw Rosji pięć korpusów niemieckich pod 
wodzą króla saskiego. Eról Humbert miał 
się długo opierać tej konwencji, ale ostate­
cznie zdołał go Crispi namówić.

Paryż d. 5. sierpnia. Zmarł tu Feliks
Pyat.

(Pyat wsławił się w życiu politycznem ja­
ko socjalista zagorzały, w literaturze zaś francu­
skiej zajmuje dość wybitne stanowisko jako au­
tor dramatyczny. Urodził się d. 10 puźdz. 1810 
w Vierzon, deparł. Oher. Przed rewolucją lipco­
wą pisywał do kilka opozycyjnych dzienników. 
W  r. 1848 reprezentował w konstytuancie swój 
rodzinny departament. Wybrany potem do legi­
slatywy, podpisał znany podburzający manifest 
z 13 czerwca, skutkiem czego musiał uchodzić 
do Szwąjcarji. Wydalmy i ztąd, przesiedlił się 
do Belgii a następnie do Londynu. Powrócił do 
Francji dopiero w r. 1869, ale zaraz w kilka 
miesięcy po przybycia miano go aresztować sa 
pewien artykuł dziennikarski. Wczas udało ma 
się znowu uciec, mianowicie do Londynu. Re­
wolucja z 4 września 1370 umożliwiła mu ry­

chło powrót. Podczas oblężenia Paryża wydaw ał, 
czasopismo Comleat, a potem Vengeur. Ponie- J 
waż należał do komuny, skazany został w r. 1873 
na powieszenie in conłumatiam. Uciekł był bo­
wiem Bwoim zwyczajem do Londynu. Powrócił 
ztamtąd dopiero po nadaniu amnestji i odtąd już 
nie potrzebował opuszczać stolicy Francji.)

R*ym d. 5. sierpnia. Riforma stano­
wczo zaprzecza pogłoskom o napięciu między 
Włochami a Rosją; włoski reprezentant woj­
skowy poprostu dlatego nie weźmie udziału 
w manewrach pod Krasndm Siołem, że wyje­
chał za urlopem i w ogóle się zdaje, że na 
tych manewrach nie będzie obecnym żaden 
obcy reprezentant wojskowy. Bismark gratu­
lował Crispiemu rozwiązania komitetu irre- 
denty dla Tryestu i Trentynn. Król wyjedzie 
jutro z Crispim do południowych Włoch. Wa­
tykański Ossew. Romano oświadcza na mocy 
upoważnienia, że Francja nie doradzała pa­
pieżowi wyjazdu z Rzymu, ani mu też na 
wypadek wyjazdu żadnych obietnic nie czy­
niła. Na jesień zapowiedziane są manewry 
francuskie w Alpach.

Rzym d. 5. sierpnia. Riforma oświad­
cza, iż pogłoska, że Crispi odwidzi ks. Bi- 
smarka w Friedrichsruhe, nie ma podstawy, 
tak samo jak i doniesienie o rozterce między 
Crispim a Zanardellim.

Bukareszt d. 5. sierpnia. Opowiadają 
tu różne rzeczy o zbrojeniu się BułgaTji, że 
temi dniami płynęły Dunajem od Turn-Se- 
werin (od Węgier) dwa okręty, jeden z bro­
nią i amunicją, a drugi z 400 lawetami ar- 
matniemi, tudzież że zapowiedziane są je­
szcze cztery holowniki z materjałem wojen­
nym dla Bułgarji.

Ateny d. 5. sierpnia. Jak z Krety do­
noszą, położenie się tam nie zmieniło. Mię­
dzy mahometanami a chrześcianami wydarzały 
się bójki, ale starć poważnych nie było.

Kanea (na Krecie) d. 5. sierpnia. Po­
raniony przez Turków majtek włoski umarł 
wskutek ran (ob. Przegl. polit.). Włoski tor­
pedowiec „Stromboli* przybył.

Konstantynopol d. 5. sierpnia. Dżu­
ma z Azirze (koło Mekki) ustaje.

Londyn d. 5. sierpnia. „Biuro Reu 
tera* donosi z Toski dnia onegdajszego: Je­
nerał Greenfell wyruszył rano przeciw derwi­
szom, i udało się mu całą ich armię przy­
trzymać o cztery mile (jedna nasza) przed 
Toski, gdzie przyszło do bitwy. Piechota 
egipska i artyleija spędzała derwiszów od po­
zycji do pozycji; kawalerja pułk Kitchenera 
udaremniła kilkakrotne usiłowania derwiszów, 
aby zajść Egipcjan z boku. Bitwa trwała 
siedm godzin i skończyła się zupełnem zwy­
cięstwem Egipcjan. Wad-el-Ndźumi z 12 do­
wódcami i całem prawie wojskiem derwiszów 
zabici; zdobyto 50 sztandarów. Wyprawiono 
łodzie kanonierskie dla ścigania resztek roz­
prószonej armii derwiszów i zabrania zbie 
głych i rannych. Straty Egipcjan są. nie­
znaczne.

Londyn d. 5. sierpnia. W depeszy do 
rządu angielskiego potwierdza jen. Greenfell 
wiadomość o zupełnym pogromie derwiszów i 
śmierci W ad-el- Ndżumiego. Jenerał ocenia 
siły derwiszów na 3.000 z licznym taborem, 
i dodaje, że wojska angielskie mogą jnż wra 
caó do Kairn.

M assawa d. 5. sierpnia. W nocy 
z 2 na 3. bm. wyruszył jenerał Baldissera 
z 2 batalionami wojska regularnego, 2 bata 
lionami krajowców i 2 baterjami górskiemi 
z Ghindy do Asmary, którą też wczoraj bez 
oporu zajął. Panują deszcze; roboty fortyfika­
cyjne natychmiast rozpoczęto.

Wiedeń dnia 5. sierpnia godz. 1 min. 56 po 
południa. Akcje kredytowe 308 75. Akeje alpąjskie 
To warz. górniczego 72'75. Akcje węgierskie Banku 
kredytowego 319—. Akcje Banku anglo-austriac­
kiego 127’50. Akcja Unionbanku 227*25. Akcie ko­
lei Karola Ludwika 192 50. Akeje kolei Północnej 
252. — . Akoje kolei Południowej (Lombardy) 118 50. 
Akcje kolei AlMdzkdej —•—. Akoje kolei Państwo 
wej 220 75 Akoje kolei Lwowsko -Csern. 236 50 
Akoje kolei węg.-północno-wschodnie] 186 50. Loey 
komunalne wiedeńskie 143*25. Akoje Tow. tureckiego 
108 25. Galio, oblig. indemniz. 104 50 Akoje kolei 
półnoono-zaohod. (lit. B. Elbethal) 216 50. Loey re­
gulacji C isy -------. Akoje banku dla krajów koron-
nyoh 234*—. Akoje Bankyereinu 108 50. Rosyjski 
rubel papierowy 123 37. Losy prem. węg. —*—.

4*/ioVo renta wspólna 83*95. 5•/, renta austr. 
papier. 99*70. 5%  renta austr. złota —*—. Ren­
ta 4®/o węg. złota 100'25. 5«/„ renta węg papiero­
wa 94 95. Napoleondory —*—. Marki niem. 58 50.

Dukat holenderski . . . 
D u ia t eesarski . . . .
N a p o le o n d o r ....................
Pófimperjaf rosyjski . . 
Bubel rosyjski srebrny 
Bubel rosyjski papierowy 
100 marek niemieckich. . 
Srebro za 100 złr. . . . 
Kupony w srebrze . . .

5-61 
563 

. 950
9-72 
1-36 

1-22®/, 
58-20

6-71
5-73
9-60
9-82
1-48

1*24*/.
59-20

g!s]
Lwów, dnia 5. sierpnia. (21 Izbj handlowej.)

I. Akoje za sztukę.

Kolej_ galio. Kar. Lndw. 200 zł. m. k. . . 
Kolej Lwow.-Czer.-Jasaka po 200 zł. w. a. 
Banku hipotecznego gal. po 200 11. vr. a.
Pankn kredyt, galicyjskiego po 200 zł. w. a.

II. Listy zastawne sa 100 złr, 
Banku hipotecznego galior-skiego 6*/0

5*/i •
■ n gai 5*/, wyl.10%  p

Hankii krajowego i'/*'/* loi. w 51 1. . . 
Towarzystwa kred. galio. ziem. 5% . .

kredyt, gal. ziem. 4®/0 
kred. gal. ziem. 5% los 
kred. g. ziem. 4°/0 los. w 41‘/» 1
kredytową?/' gs], „iem. i 1/,®/,
!o». v, 52 1..................................

„ kred. gal. riorn. i ‘l„ lot. w 561.
111. L is ty  dłnine ns 100 zł.

Gal. Z. kr«d. włofio. w Ukw. fd. 6 pr.) ?% 
Gal. Z. kred. włoźo. (d. 6% ) 21/,®/, . . . 
Ogftln. rola. kredyt, sakt. dla Gal. i Buk. 

6°/, los w 15 l a t ....................
IV. Obligi za 100 zł. 

Indemnisaeyjne galioyj. 5®/, m. k. . . . 
Kom. banku krajowego 5®J, w. a. L em. . 
Poiyezka kiajowa z r. 1S73 6®/, w. a. . . 
Pożyczka ta  aj owa 1888 4l/»*/0 ....................

V. Losy.
Losy miasta K rak o w a ...................................
Losy miasta Stanisławowa . . . . .

płacz 
191-50 
234 -  
277 —

100. -  
1 0 3 -  
97-75 

100-70 
9 6 -  

100 70 
93 80

98.70
9280

57-50
48—

104-— 
100-50 
104-— 

96-50

iędak 
194 50 
237 50
28 1 .-  
816- -

101- -  

104-— 
98-75 

101-70 
9 7 -  

10170 
94-80

99 70 
9380

59-50
5 0 --

105-—
■ 101-50
106-— 

97-50

Pnyjeoltali d o  L w o w a
dnia 5. sierpnia 1889 :

Hotel Zoria. J. hr. Komorowski z Bilinki. A. Mon­
ter z Waniowa. M. ks. Weronieoki s Podola ros. A. hr. 
Btarzsński z Dąbrówki. K. hr. Wenkhetm z Pesztu. E . 
Lecca z Bumunii. M. Szaszkiewiozowa z Wołynia. J . Żu­
rowski i  Podola ros. P. Bursyfiski z Barsztyna. S t. dr. 
Glogier z Tarnopola, p . Maticyka z Pragi. A. Lonyay 
z Pesztu. P. Barth z Symferopola.

Hotel Francuski. W. hr, Wolański z Duplisk. 8.

z Wy szaty o. H. Treter z Laszek król. B. Bastgen z Bo- 
manowa.

Hotel WarstatosTci. A. Pollak z Tapoleza. H. Weiss 
i J. Poje z Krakowa. W. Maciejowski z Żółkwi. H. Rott- 
lenthner z Leoben. A. Bartoń i  Kirowa. K. Puza z Wie­
lopola. E Leinweber z Wiednia. B. Zajączkowski i Schenk 
z Brzeżan.

Hotel AngieUki. W Wiśniewski z Oiemiersyniec.
I. Podlewski z Snchodół. A. Borkowski z Drobobysza.
. Groszek z Krzyianiwki. A. br. Horooh z Chwalowio. 

W. Wołodkowioz z Dobrówód. W. Barański z Brzeżan.
Hot-.l Krakowski. J. Nowak z Jarosławia. J , Hhbl 

z Sasowa. W. Snlimowski z Brzeska. E. Nawrocki z Hu- 
siatyna. 8. Kasprzycki z Sambora, J. Tabean z Biecza. 
J. Błotołowicz z Zydaczowa. T Kapuścińiki z Sieniawy. 
W. Sluzar z Sambora, B. Dobrzański ze Złoczowa. E. Bo- 
senfdld z Czerniowieo. K. Jamrugiewicz z Kamionki str. 
J- Towarnieki z Ulicka.

N A D E S Ł A N E .
(Bnbrysa ta  nie poohodzi od Bedakcji, która też ładnej 

odpowiedzialności za nią nie bierze na ciebie.)

Gestreifte und karrirte Seidenstoffe von 80  kr.
b is fi. 6*35 per Meter (ca. 650 Teraehiedene Dessins), 
▼ersendet roben- nnd stliokweiso porto- and zollfrei das 
Fabrlk-D epot G. H enneberg (k und k Hoflieferaut), 
Ziirich. M aster umhegend. Briefe 10 kr. Porto. : \

A d w o k a t

Dr. E R N E S T  T I Ł Ł
przeniósł kancelarję swoją 

do kamienicy pod i. 7 przy ulicy Pańskiej
w e  L w o w ie .

Przyjmuje od godz. 9. do 11. przed południem i 
od godziny 4 do 6. po południu przy uliey Pańzkiej; — 
w cprawaeh Bankn krajowego od godz. 12 do 2. w połu­
dnie w biurze hypoteeznem tegoż Banku (ul. Kościuszki).

Osiem procent dochodu.^
Płatny obecnie knpon akcji 240

Czeskiego Tow. przemysłu cukrowego
(Bohmischen Żuokereiindnstrie-Gesellschaft) 

mieniamy w naszej kasie  po złr. osiem  w. a. 
potrąoająo prowizję eskontu.

Josef Kohn & Co., Wien I. Nlinoritenplatz 4.
N ag ła  śm ierć. Każdy uważny czytelnik dzienników 

często spotyka się z powyż zym nagłówkiem. Ten zły 
dueh prześladujący ludzkość, - --ywa się p a r a l i ż e m ,  
apopleksją 1 N zilńiej i najzdrowsi ludzie oprzeć mu 
się nie mogą. Przybycie swoje zapowiada on objawami, 
których nikt lekceważyć nie powinien — a z któremi 
niemniej jak z oałem djetetycznem i umiejętnem postę­
powaniem zaznajamia świeżo wyszła w 17 wydaniu bro­
szura Rom. Wei8manna ,,o paraliżu", którą na żądanie roz­
syła darmo i franco apteka K. Krzyżanowskiego we Lwowie.

— 83-—

Kolej państwowa
wprowadziła w ruch z dniem 1. czerwca pociągi 
kąpielowe, ułatwiające podróż ze Lwowa do kra­
jowych zdrojowisk na zachód od Lwowa położo­
nych.

Pociąg wyjeżdżający ze Lwowa o godzinie 
5 i min. 50 rano (,-egar lwowski) dotyka w swym 
biegu obu zdrojowisk podkarpackich, t j. Ryma­
nowa i Iwonicza, dalej Starego Sącza fśzczawni- 
c.a) i Żegiestowa i staje w Muszynie-Krynicy o 
godzinie 7 i minut 12 tego samego dnia wie­
czorem, bez zmiany wagonów.

Do Chabówki (Zakopane) i Rabki pociąg 
odchodzi ze Lwowa o godz. 8 i minut 45 wie­
czorem (zegar lwowski). a staje bez żmiany wo­
zów w Chabówce nazajutrz o godzinie 11 i mi­
nut 51 przed południem.

Z dniem 15. sierpnia 1889 zastanawia Bię 
na kołomyjskich lokalnych kolejach ruch pocią­
gów mięszanych 1. 809, 810, 811 i 812 między 
Kołomyją dworcem a Sopowem

Z oznaczonym dniem zatem pszostają do 
publicznego użytku na przestrzeni między Koło­
myją dworcem a Słobodą rungnrską codziennie 
knrsnjące pociągi mięszane Nr. '801, 804 , 805 i 
808, zaś miedzy Kołomyją dworcem a Sopowem 
względnie Nadwórniańskiem przedmieściami co­
dziennie kursujące pociągi mięszane Nr,
803, 806 i 807.

Pociągi kolejowe.
Podług segaru lwowskiego. (Od 1. ezerwóa 1889.)

De Lwawa przychodzą:
Z K ra k o w a ..............................
Z Podwołoezysk.................
Z Pedwołoozysk na Podzamcze 
7, Czerniowieo, Husiatyna i Sta­

nisławowa . . . . . .
Z Czerniowieo i  Stanisławowa 
Z Snehej, Chyrewa, Husiatyna, 

Stanisławowa i Stryja . . 
Z Suchej, Chyr. Ław, i  Stryja 
Z Pesztu, Ławoeznego, Orló, 

Chyrowa, Husiatyna , Sta­
nisławowa, i Stryja ■ . • 

Z Bełżca (Tomaszowa) . . . 
we wtorek i piątek . . .

Ze Lwswa odohodzą:
Do Krakowa....................
Do Podwołoazysk . . .
Do Podwołoezysk z Podzamcza 
Do Czerniowieo, Stanisławów 

i Husiatyna . . . . . .
Do Stanisławowa, Czerniowlec 

i Czortkowa . . . . . .
Do Stryja, Stanisławowa, Hn- 

siatyna, Chyrowa i Suohej 
Do Stryja, Chyr. Ław. i  Suohej 
Do Stryja, Stanisławowa, Hu­

siatyna, Ławoeznego, Petz- 
tu, Chyrowa, Stróża i Orló 

Do Bełzoa (Tomaszowa) . . 
ws w to re k .....................

sś-?°HgM
403 
20 
08

8 —

U
P - <o

10—

336

2-28
41!
4-22

9-20

Pociąg
wolowy

S-50 0*28 
3 1 5
2-38

12-08

4 2 0

7—

L0-20
8-45

5*50

7 20 
9.52 

10-28

I I8 S* 
*1
7*15
7*00
8*22

11-06
6-40

553
10-10

8-30 
1 0 3 5  
11*05

9-50 

10*08

7-49
5-01

Uwaga: Godziny drukowane grobami liosbami, oznacz 
ją  porę nocną od godziny 6 wieesór do 5 m. 69 rano.



4 GAZETA NARODOWA A Wtorku dnia 6. Sierpnia 1889 Nr. 179.

C ^ r r D s  - A . -  S c ł a / u j n o .

Dziś w  poniedziałek 5. sierpnia
P R Z E D S T A W I E N I E

o godzinie 8. w ieczorem  
W ystęp  k ró l. Japońskich a rty stów  K am akitz (5 osób) z now ym  

program em . — W ystęp w szystk ich  a rty stów , pań  i  panów.
J u tro  we w to rek  benefis p an i dy r. Sehum anow ej.

739 A . S c h u m a n n  ,  dyrektor.

W Liskach poczta i stacja kolei Bełz
737 jest na sprzedaż

Dara toni młoflycli powozowych _
maści dęreszowatej miary 151/*, dobrze ujeżdżonyeh i z de- 

chodami; także jest do eprzedania POWÓZ pó ł- 
* ry ty  m ało używany. Bliższa wiadomość u zarządu dóbr

Lwowska Fabryka Asfaltu
i  ulepszonych ogniotrwałych tektur

do k ry e la  dachów  
8. SZ E L IG I - ŁY 8ZK 1EW IC Z In ż y n ie ra  

L w ó w , K o ry tn a  13.
poleoa:

ASFALT do FUND AMENTÓW dla izolowania murów od wilgoci, kładzie­
my na fundamenta w gorącym stanie, ELASTYCZNI! IZOLERPLATY 
ulepszoną ogniotrwałą TEKTURĘ wysokich gatunków do krycia daebów, 

LAK ASFALTOWY, do konserwacji daehów tekturowych,
SMOŁĘ ANGIELSKĄ bezwodną.

O ran a  asfaltem jako jedynym środkiem znanym dotąd w budownictwie 
najbardziej zawilgocone ściany w mieszkaniach.

Fabryka wykonywa w całym kraju swojemi ludźmi pokrycia dachowe tektu­
rowe i reperacje tychże.

440 M etr □  od 60 do 80 eentów . — G w arancja la t  5.

Na wielkiej międzynarodowej wystawie w Brukseli 
w ro k u  1888 dyplom em  honorow ym  odszczególnlony

dla mężczyzn
zdumiewający wynalazek!

D r. Boruedl o. k . elektro-m etaliczna p ły ta  wypróbowana i  n a ­
grodzona usuwa niemoc płciową, wzmacnia Z&umarłe nerwy, odżywia 
je, przywraca młodoió. Przyrząd ten niesłychanie pomysłowy i 
prosty w użyeiu — Noszenie tego przyrządu, niezwraeająee zresztą 

zupełnie uwagi, wystarcza do osiągnięcia pożądanego skutku. 
Dyplom Tow. higien. ) wPM y4uI889.

Pracownia o. k. uprz olektro-metalicznych płyt. (Patent Dra Borsodi),
W iedeń I. W elhborggasse Nr. 9.

696 Dokładne broszury na żądanie g ratis.

[ADMINISTRACJA w PARYŻU, 
Boulevard Moutmartre nr. 8. 
PASTYLKI do TRAW IENIA

| wytworzone ze źródeł soli Vichy. Przy 
jemnego smaku o niezawodnym skutku 

I przeciw kwasom i upośledzonemu trawieniu.

SOLE YICHY do K Ą PIE L I
i Paczka wystareza na kąpiel dla osób, któ­
re nie są w stanie udao się do Yicby.

Dla uniknienia fałszerstw żądać należy, 
aby na wszystkich produktach znajdowały 
s ię 'znak i: Kompanjf wód Yichy.

DoBtaó można we Lwowie w apt. P. Mi- 
kolascha, E. Mendroohowitz i Goldbauma 

| i Wewierskiego. 395

B L l o n e t O w r y  p a , -  
p l e r  1 5  o t .  Sohott 
wiener-Papier-Fabrik we Wie­
dniu. 143
VII. K a i s e r s t r a s s e  76.

Nauczycielka
mogąca udzielać początków jeżyka 
solskiego, niemieckiego, francuskie 
go i muzyki, a praktykująca już 
ia t 8 w tym  zawodzie, poszukuje 

zaraz odpowiedniej posady. 
A d re s : Nr. 13. poste restante. 

Nowy Sącz. 727

Prywatne niższe Gimnazjum
■w  0 -ra,c“CL

(koncoąjsnowane przez e. k. M lnlsterjnm , równorzędne co do p raw  
publicznych w  I .  klasie) 

wraz z klasą przygotowawczą do szkół arednioh.
Znany pensjonat d la  30 wychowańeów. — Programy gratis i  fraaoo. 

Właśeioiel i kierownik; F r a n c is z e k  ScholZ,
G t r  egzaminowany nauetyeiel.

Dnia 26. na 26. Iipea r. b. wykradli mi nieznajomi sprawcy:
a) Jedną  książeczkę w kładkow ą B anku zaliczkow ego „N adzieja” 
w D elatyn ie  n a  z l r .  860, b) w eksel n a  z lr .  1#0, e) weksel n a  

z l r .  50, d a ta  Jab lo n lo a .
P rzestrzegam  p rzed  zaknpnem  ty ch  w alorów .

742
K o n d a r y j c t  M e l i t ó w

właśe. realnośeT Jabłonica nad Prute
i

Prutem.

C. k. Dyrekcja ruchu we Lwowie.

R o z p i s a n i e  Oferty.
na wykonać się mające budynki na stacji w Stryju.

Na stacji w Stryju ma się wykonać: wybudowanie muro­
wanego magazynu towarowego, budowli na biura przy powyższym 
magazynie, powiększenie biór dla warstatów, przedłużenie półko­
listej ogrzewalni na 10 stanowisk maszynowych, jakoteż dobn 
dowla biur przy tej ogrzewalni, razem w przybliżonej sumie ko 
sztów budowy 84.000 złr., które to roboty w drodze publicznej 
licytacji rozdane zostaną.

Postanowienia co do wniesienia ofert, — ogolne szeze 
łowe przepisy budowy, — jakoteż przedmiar i plany mogą być 
w biurze jeneraluej Dyrekcji kolei państwowych we Wiedniu 
(w oddziale II-gim dla budowy i utrzymania kolei) na dworcu 
kolei zachodniej, jak również w c. k. Dyrekcji ruchu we Lwo­
wie (w inspektoracie dla utrzymania przestrzeni na dworcu kolei 
czerniowieckiej) w przepisanych godzinach urzędowych przejrza­
ne, gdzie też bliższe szczegóły co się tyczy wniesienia ofert za- 
siągnięte być mogą.

Oferty ostemplowane w kopercie, opatrzonej pieczęcią i na­
pisem „oferta na wykonać się mające budynki w stacji Stryju* 
należy najpóźniej do 14. sierpnia 1889 o I2tej godzinie w po- 
łndnie w biurze c. k. Dyrekcji ruchu we Lwowie (ulica Trze­
ciego Maja 1. 3.) złożyć

Oferentowi pozostawia się do woli, być obecnym przy otwar­
ciu ofert wobec komisji, która w godzinę po oznaczonym termi­
nie w biurze c. k. Dyr9kcji ruchu kolei państwowej we Lwowie
(ulica Trzeciego Maja 1. 3.) urzędować będzie.

Przy tej sposobności nadmienia się, źe tylko ci oferenci ua 
uwzględnienie swoich ofert liczyć mogą, którzy co się tyczy zna­
jomości technicznego prowadzenia robót, jakoteż posiadania po­
trzebnego do budowy kapitału wkładowego niewątpliwie wykazać dla 
się zdołają.

We Lwowie w lipcu 1889. 731
C. fc. Dyrekcja rucha we Liwowie.

Świeżę
wyśmienitą bryndz? węgierską

polew 640

w e  L w o w i e .

O O O O O O O O O O O O G
X  10 medali zasługi, dyplom uznania i dyplom honorowy 

na wszechświatowej w ystaw ie w Antwerpii
za n iezrów nane

Wyroił ta&mi toaletowe i Porfoirio.
A n + l l n n ł - i l i a  Żaden artykuł tealetowy nie może rywalizować 

xV.ll l i l l u l l l i l i l d t  p0(] względem ikntkn i  dobroci z NT1LENTILIĄ.
Bródek ten otrzymany z odświeżająeyeh eubetanoyj 
usuwa w krótkim ezaiie piegi, plamy wątrobiane, 
blizny Itd., nadaje oerze świetną białość, świeiośo 
I delikatność. — Cema 2 złr.

P i l l T > t n n  włosom siwym i wypłowiałym po kilkokretnem użyeiu 
A l l l J l l i U I I  przywraca piękny kelor. FILIPTON aie farbuje, lec* 

tylke odmładza włosy, które pod wpływem tego znako­
mitego środka odzyskują pierwotną barwę, miękkość i 

łysk. — Cena flakonu 1 zł. 50 et.

V f t l f t T v H n  najsilniejsze wypadanie włeiów wstrzymuje, cebulki 
Y a l t  l i l i i  włosowe wzmacnia i de wytwarzania i  porostu włosów.

pobudza. — Cena flakonu 3 złr. Pół flzkenu 1 zł. 60 et.

P O D B  K S U l y C T
nie zawiera żadnych metalicznych przymieszek, je s t  to najczystsza i naj­
delikatniej aia mąezka roślinna, przyjemnie prsylega de twarzy, nadaje 
piękną, naturalną białość i  je s t nieocenionym środkiem de bygieniezns- 

go upiększenia twarzy.
Pudełko mato pudrn białego 60 et., eałe 1 złr. z łabędziem 1 złr. 

50 et. Różowy dla blondynek i kremowy dla szatynek i brunetek, małe 
pudełko 70 ent. większe 1 itr . 20 et., z łabędziem 1 złr. 60 eentów.

W n r t  a  f i l n ł l r n  W f l  UiUwa * tw" * Y  pryszcze, liszaje, trądziki, W U U tt U JU lh U W fli pierzehnienlc i łuszczenie skóry, wygładza
zmarszczki i  dołki oepowe. Twarz odświe­
ża, wybiela i wydelikaoa. Cena 1 złr. w. a.

HANDEL HERBATY
647 chińsko-rosyjskiej

E D M U N D A  R . I E D L A
we Lwowie, piać Marjacki 1. 10.

poleca zbioru majowego:

l |» kilo Congo zł. 1-60
Souchong czarna „ 2*—
zbiór majowy 8.—
Kajsow 4-—

Wyslewkl herbaoiane ‘|» kile złr. 1*30 — 
Wysiewki z najlepszej herba ty  z ł. 1*60 

Zamówienia z prowincji wysyła 
się odwrotną poeztą. Opakowania nie liczy.

W *  Sprzedaż sera!
D w a n a ś c ie  g n tn n feów  s e r ó w  ó e s e r t o w y c h  poleca

pierwsza galicyjska Fabryka serów
A L O J Z E G O  H A H P E L

w Kańczudze koto Przeworska. 743

najlepsze tutki cygaretowe %%peleca
GAWŁOWSKI

plac M arjacki 8.

Przewyboms w smaku i zapaoht
przez SUBZ sprowadzane

UEBBATY
1 1 chińskie

a m ian o w ic ie :

„Assam -Peceo M&ndarin “ n a j T  
przedniejsza mieszanka arom. 
„Tasz u" Perła Chin, żółto-kw. 
„Juntojczan Pecha" biało-kw. 
„Nandżyn", czarna mocna .
»Souchong”, mało narkot. 
„Congo", familijna dobra 
.Proszek herbaciany* . , 
„Wyaiewki*, z najlep. herbaty i  
„Souehong* mało narkotyczna 

a aromatyczna . . . , . jj
poleca handel

ST. IA R K 1£VICZ
we Lwowie, Rynek I. 42.

642 

N. 0.

N. 1.
N. 2. 
N. 3. 
N. 4. 
N. 5. 
N. 6. 
N. 7. 
N. 9.

Mączka kościana
parzona, fermentowana jakoteż 

preparow ana kwasem siarkowym ; 
najskuteczniejszy n a w ó z  pod 

wszelkie zasiewy i

Proszek do karmy
(Fosforan wapniowy)

bardzo skutuuzuy dodatek do karmy dla zwie­
rząt domowych i drobiu wszelkiego rodzaju; 
wpływu na silny rozwój kości przyszłego bydła 
pociągowego, przyspiesza otuczume, powiększa 
znacznie wyd&tność m l e k a  u k r  o w i pro­

dukcję j a j  u d r o b i u .
Pakiet nu próbc ważący & Wysyła 

odwrotną^ pocztą za ’uadushmiem przekazem 
1 tO  Ct. z opakowaniom i opłaceniem 
porta do każdej poczty -w Austrji i Kiomcęacli.

Opia i sposób użycia tak Aląozki kościa­
nej, jakoteż i Proszku do karmy, na żądanie 
bezpłatnie i franco.

Fabryka wytworów chemicznych i na­
wozowych Spółki komandytowej

Juljana W anga
we Lwowie, ulica Jagiellońska Nr. 12-

Mydło kosmetyczne. 2 5 k
palbom, łagodni* wpływa—aa naskórek, zapo­
biega piersehnienii rąk i tworsy, bardzo do- 

31 kładnie oczyszcza skórę. Usuwa piegi i żółte-
brnnatne pis my z twarzy. — Cena 60 et.

J. IHNATOWICZ
we LWOWIE w sklepaeh własnyeh nl. Kopernika 1* 3, ul. Halicka, 
róg Wałowej 1. 95. — W KRAKOWIE, Sukiennice 1. 20. — W CZIR- 

NIOWCACH Rynek 1. 3.

Znana od 40 la t prawdziwa C. k. radcy dentysty
na,iw  n r  P n P P A  WODA ANATERYNOWA

’ O l  • r U r r  jest da nabycia w znacznie 
zwiększonych flaszk&oh p o 50 ct., l  złi. i 1*40. Nie­
zrównana w skutkach awyeh leoznioiych przy 

wszystkich chorobzeh jamy u sinej i zębów.

— — :-----------—
Jedynie prawdziwy puder paryski
wyrobu H • Kiehlhansera jest najdelikatniejszym i 
wcale nieszkodliwym a nadaje płci świeżość i gład­

kość; Biały, różowy i blado kremowy.
Cena pudełka 5U oent.

MYDŁA LECZNICZE BERGERA
wyrobu G. Hell’a  w Opawie, jak smołowe, dziegciowe, 
glicerynowe, siarkowe, iehtjolowe, berowe, jodo- 
wo-potasowe używane ze znakomitym skutkiem 

przeciw wszelkim chorobom skóry.

600 marek w złocie wynagrodzenia, je*«li
Grolicha „MAŚĆ ZDROWiA"

(Cróme) nie usunie plam wątrobianych; węgtffw,- 
ozerwoności nosa itd. nie nada cery młodzieńozo- 

świeżej i  śnieżno-białej. Cena 60 centów.

Dr, Kiesowa sławna 1 skuteczna

Augsburgska esencja życia
doBk.>nały środek domowy przeciw cierpieniom^ żo­
łądka, ich następstwom, j a k : boln głowy, mdłościom, 

zgadue, hemoroidom itd. Cen* 50 ot. i  1 złr.
► (

Prof. Dr. Liebera Elixir na nerwy
niezrównany przy cierpieniach nerwowych, jak bolu 
wi°Ŵ !,new^ralgiom, bioin serca, brakn apetytn itż. 
o L̂ B . * prospektami i sposobem użycia po 2 złr., 
o*50,650. Broszura „Pociecha chorych* grat. i franco

U
tu ra

L. 522.

Herbabny’eg*

wypróbowany środek przeciw 
krwi i płuc, błędnicy, skrofułom, anemii, 
■lichotom w ich zarodka itd. Cana fl. z 

broszurą dr. Schwoizor a 1 złr, 25 ct.

Dnia 13. sierpnia 1889 o godzinie 11. przed południem 
odbędzie się w kancelarji c. k. magazynu żywności w Tarnopolu 
ugoda dzierżawna w celu zabezpieczenia dostawy siana i słomy 

garnizonu w Trembowli, jakoteż owsa, siana i słomy dlr 
garnizonu w Czortkowie na czas od 1. października 1889 po 
koniec września 1890 r.

Do tej ugody przyjmowane będą tylko pisemne oferty, któ­
re winne być zaopatrzone marką stęplową na 50 ct. w. a. i 
w poręczne (wadjum) w przepisanej kwocie i muszą być wnie­
sione do c. k. magazynu żywności w Tarnopolu w wyżej ozna­
czonym dnia najpóźniej do 11. godz. przed południem.

Wszystkie bliższe warunki dzierżawne mogą interesowani 
przejrzeć każdego dnia w zwykłych godzinach urzędowych w kan- 
ćelarji wojsk, magazynu żywności w Tarnopolu, w kancelarjach 
c. k. wojskowych komend stacyjnych, dalej w c. k. starostwach 

urzędach gminnych wyż wymienionych miejscowości, gdzie też 
jest przechowane całkowite ogłoszenie dzierżawy

Takie obwieszczenie w całej swej osnowie było umieszczone 
w „Gazecie Narodowej* Nr. 175 z dnia 1. sierpnia 1889.

Zarząd c. k. wojsk, magazynu żywności 
Tarnopol dnia 25. lipca 1889. 725

Dr, Rosi Balsam życ a
od wielu dziesiątek lat bardzo rozpowsze­
chniony lek znakomicie działa przy wszel- 
jriok dolegliwościach narządów trawienia 

przewodów pokarmowych, dlatego poleca 
się każdemu ten środek tak ze względu 

na skuteczność jak i taniość, bo cena 
flaszki 50 centów.

Zygmunta Ruckera

we LWOWIE utrzymuje na swym składzie 
obok wszystkich innych specyfików i wyro­
bów pierwszorzędnych firm krajowych i za- 

graniczuyeli także następujące :

Czerny’ego

TANNINGENE
jest najlepszym, nieszkodliwym 1 na­
tychmiast działającym środkiem do far­
bowania włosów na czarno, brunatno i 
blond. Barwa nabyta pozostaje trwałą. 

Cena 2 złr. 50 ct.

Eau de Lys de Lohse
używana do mysia twarzy, dzia­
ła  zbawiennie na je j powierz- 
ehownośe nadając jej gładkość, 

delikatność i miękkość. 
Cena 1 złr. 40 et.

J. Pserhofera PIGUŁKI
krew czyszczące doskonały środek domowy przeciw 

zatkanin, kurczom żołądkowym Ud
1 pudełko 15 piffulek 21 ct. — 1 rulon 6 pudotelc 1 zł. 05 ct

Prawdziwe tylko z czerwonem faosimile podpisu wynalazcy.

Premiowany: Wiedeń 1873, Filadelfia 1870, PranMurt 1881.

J. Mack’a przetwory z igieł sosnowych:
Eteryczny olejek sosnowy używany przy chorobach piersiowych 

mhalttCJl» wcierań i wietrzenia pokoi.
LKStrfckt sosnowy de kąpieli znakomicio zastosowany do cier­

pień reumatyzmowycli i przeciw gośćcowi.

Ekstrakt miodowo-ziołowo-słodowy i ta­
kież cukierki L. H. PIETSCHA w Wro-Nie kaszlaj _____  _____

ołttwin zbawiennie działają przy wszelkich cierpieniach piersiowych 
i krtani, jak przy kaszlu, kokluszu, zaflegmieniu itd.

Listy dziękczynne ed Ojca św. Leona XIII. I wielu 
Innyoh osobistości.

Maść Mikulskiego
zaleca się przy obecnej porze rokn jako bardzo 
zbawienny środek do wygubienia piegów i opaleń 

słonecznych a to w jak najkrótszym ezasie. 
Pena słoika 35 ct ; większego 70 ot.

KROPLE M ARIAZELSKIE
znakomity 1 bardzo poimkiwany środek przeciw żół­
taczce. cuchnącej woni z ust, kamieniom moczowy •• 
i wogóle cierpieniom przewodów pokarmowych śle­
dziony i wątroby. Cena 40 i 70 ct. Baczność przed falsyfikatami!

Aptekarza F. I. Kwlzdy

Płyn restytucyjny dla koni
niezrównany środek przeciw wszelkim chorobom koni, jak : spara­
liżowaniu łopatek, tylnych nóg, krzyży, zapaleniu kopyt, rozdęciu 

cięciw, zwichnięciom itd.
Cena flaszki z opisem użycia 1 złr. 40 ct.

PASY DO M ASZYN  
OLIWA DO MASZYN

Największy skład dla hurtownej i drobnej sprzedaży 666

■ u .

L w ó w , u lic a  Karola L u d w ik u  1. 13.

/N  T T  T V  A r | l  T T  na obicia mebli i powozów, na stoły i podłogi, również
1 I | t  i l i  / \  I  V  * dywany, chodniki zwykłe i korkowe (linoleum), gurty

- L i  J L L  jlJ L  _L  . L  i wszelkie obicia powozowe poleca najtaniej
St. Wyszyńska

L w ó w ,  - u l i c a  O r m c i i a ń s i c a  1. 2 © .

s<5

Wydawtt i odpowiediialnj redaktor Jnliusi StarkeL Papier i fabryki Oźerlańikiej, Z drukami i litografii Pillera i Spółki, (Telefonu Nr. 174 ▲).


